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mi ędzypans twowym 
meczu piJkarskim Polska 
pokonała Bułgarię 1:0 (1:0), 
zdobywając jedyną bramkę 
przez Cieślika. Spotkanie 
oglądali członkowie rządu 
bułgarskiego oraz przedsta
wiciele placówek dyploma
tycznych. M. in. obecny by! 
na meczu ambasador R. P. 
w Sofii Barchacz.

Zespół Polski wyjedzie do 
Warszawy samolotem w środę 
rano.

W poniedziałek reprezen
tanci obu drużyn podejmo
wani byli kolacją przez gen. 
Stojczewa — przewodniczą
cego komitetu kultury fizycz
nej przy bułgarskiej radzie 
ministrów. We wtorek zawo
dnicy będą podejmowani 
przez ambasadora R. P. w 
Sofii — Barchacza.

Zwycięstwo 
lekkoatletów ZSRR

CZY] 
TEŁ

IELKOPOLSKI
Nr 300 (20391

w PRADZE
W poniedziak od rana padał 

w Pradze śnieg, toteż drugi 
dzień międzypaństwowego me
czu lekkoatletycznego ZSRR — 
CSR odbył się na stadionie ar
mii czechosłowackiej, pokry. 
tym 5 cm warstwą śniegu.

W klasyfikacji ogólnej zwy
ciężyli reprezentanci ZSRR, 
wygrywając konkurencje mę
skie 123:96, a konkurencje ko
biece 92:39 pkt

w związku z 33 rocznicą
Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej

MOSKWA (PAP). Prasa radziecka zamieściła ha
sła Komitetu Centralnego WKP (b), ogłoszone w związ
ku z 33 rocznicą Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej.

Rok VI A Poznań, wtorek 31 października 1950 r.

Cena 15 gr

Komitetu Centralnego WKP(b)

dla

dla

stosunku 100 zł dotychczaso
wych — 3 złote w nowym pie
niądzu.

Hasła te głoszą:
Bratnie pozdrowienia 

wszystkich narodów walczących 
o pokój, o demokrację, o so
cjalizm!

Dodatkowe wyjaśnienia
PKPG i ministra finansów
w sprawie

przeprowadzenia reformy walutowej 
WYJAŚNIENIE

(przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospo
darczego z dnia 29 października 1950 r.

DO INSTRUKCJI RADY MINISTRÓW Z DNIA 28 PAŹ
DZIERNIKA 1950 ROKU W SPRAWIE WYPŁAT W NOWYM 

PIENIĄDZU WYNAGRODZEŃ ZA PRACĘ
1 Gdy w czasie pomiędzy 
" 20 października br., a 28 

października br. włącznie wy
płacono pracownikom zaległe 
wynagrodzenia lu.b reszty wy
nagrodzeń z tytułu umowy o 
pracę, które należało wypłacić 
przed dniem 1 października br., 
to kwoty te traktuje się jak 
zobowiązania, o których mowa 
w rozdziale III, punkt 2, u- 
stęp b), PRM, tzn. dopłaca się 
pracownikowi tyle razy po dwa 
grosze, ile złotych dotychcza
sowych stanowi zaległość wy
płacona w czasie pomiędzy 20 
« 28 października br.

2 Zdarzały się przypadki, że 
właściciele warsztatów 

rzemieślniczych, sklepów oraz 
posiadacze gospodarstwa boga
tego wypłacili po ogłoszeniu 
reformy pieniężnej, a więc w 
dniu 29 bm., przedterminowo w 
dotychczasowym pieniądzu, wy
nagrodzenie należne pracowni
kowi w terminie późniejszym. 
W tych przypadkach należy u- 
znać, że pracownik otrzymał 
tylko % należnej jemu kwoty. 
Pozostałe ®/s właściciel warszta
tu, sklepu lub gospodarstwa 
wiejskiego, obowiązany jest do
płacić pracownikowi w termi-, . ..
nie według umowy, przy za* dłuższy niż 15 dni kalendarzo- 
stosowaniu przeliczenia według 1 wych.

wyrażał w pełni, jako miernik warto
ści — wysiłku narodu i nie był peł
nym równoważnikiem wysiłku indywi
dualnego. Utrudniał poza tym przepro
wadzanie w przedsiębiorstwach ra
chunku kalkulacyjnego przez co za
ciemniał się obraz realnej rentowności 
gospodarujących zakładów.
A tymczasem stale wzrastała wartość 

produkcji przemysłowej i rolnej, elemen
ty kapitalistyczne handlu zostały ogra
niczone, wzrost funduszu plac zsynchro
nizowano ze wzrostem wydajności pra
cy. A tymczasem od dłuższego okresu 
posiadaliśmy zrównoważony bilans płat
niczy, uniezależniając się całkowicie od 
fluktuacji na międzynarodowym rynku 
kapitalistycznym.

A więc, biorąc nadto pod uwagę zada
nia planu 6-letniego, można powiedzieć, 
że w chwili obecnej narosły wszelkie 
warunki konieczne do ustabilizowania 
naszej waluty. W związku z tym Rząd 
Polski dokonał historycznej reformy wa
lutowej, wprowadzając do obrotu z dniem 
30 października nowy pieniądz — trwa
ły i silny — bazujący na zlocie.

Gospodarka polska tym samym opar
ła się na wysoko wartościowej walu
cie, równej co do wartości rublowi 
Związku Radzieckiego. Krok ten stano
wi najlepszy argument naszych poko
jowych dążeń, czego dowodem nasz 
nieprzerwany pokojowy rozwój gospo
darczy.
Reforma ta również pokazuje wyższość 

ustroju planowego i socjalistycznego, 
prowadzącego do podnoszenia wartości

Bratnie pozdrowienia dla mas 
pracujących krajów demokra
cji ludowej, budujących po
myślnie socjalizm!

Bratnie pozdrowienia
wielkiego narodu chińskiego, i 
który wywalczył wolność i nie-1 
podległość swego kraju oraz' 
skutecznie utrwala ustrój lu-| 
dowo-demokratyczny!

Bratnie pozdrowienia dla na-* 1 * * * * * 
rodu koreańskiego, broniącego i 
bohatersko niepodległości swe-, 
go kraju!

Niech źyje Niemiecka Repu-' 
blika Demokratyczna!

Pozdrowienia dla demokra
tycznych sił Niemiec, walczą
cych o jednolite, niezawisłe, de
mokratyczne. pokój miłujące 
Niemcy!

Pozdrowienia dla narodów 
Jugosławii, prowadzących wal
kę wyzwoleńczą przeciwko fa
szystowskiemu reżimowi kliki 
Tito, przeciwko sługusom im
perializmu!

Ludzie pracy wszystkich kra
jów7! Demaskujcie i udarem-

3 Gdy stała, regulaminowa., 
periodycznie należna pre

mia jest z reguły według umo
wy lub zwyczaju, wypłacana 
pracownikom oddzielnie i w in
nych terminach niż uposażenie 
zasadnicze, to taką premię 
traktuje się tak, jak gdyby sta
nowiła samoistne wynagrodze
nie i do wypłat z tytułu takiej 
premii stosuje się postanowie
nia p. 8 instrukcji Rady Mini
strów z dnia 28 bm., w sprawie 
wypłat w nowym pieniądzu wy
nagrodzeń za pracę, tzn. obli
cza się wyrównanie za ilość 
dni kalendarzowych, dzielących 
dzień 1 listopada br. od dnia 
następnej wypłaty premii po 
reformie, dokładnie w ten sam 
sposób, jak to dla wynagro
dzeń przewidziane jest w p. 8 
wspomnianej instrukcji i przy 
zastosowaniu tego samego 
przeliczenia, w stosunku 100 zł 
dotychczasowych — dwum zło
tym w nowym pieniądzu.

I w tym przypadku obowią
zuje zasada, że wyrównanie nie 
może być wypłacone za okres

a

Polska,

WYJAŚNIENIE
(przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospo
darczego i ministra finansów z dnia 29 października 1950 r.
DO INSTRUKCJI WYDANYCH W ZWIĄZKU ZE 

SYSTEMU PIENIĘŻNEGO
w dniach 27 lub 28 
ry przypadające do 
dniu 30 wzgl. 31 bm. pracow
nik taki może na indywidualne 
podanie uz.yskać za zgodą mi
nistra lub dyrektora naczelne
go CZP lub innej właściwej 
władzy nadrzędnej, któremu 
(której) dany zakład pracy pod- 

(Ćiąg dalny na str. 2)

IW przypadku, gdy pra-' 
cownik pobrał odszkodo- . 

wanie za czynność, którą we
dług okoliczności mógł wyko
nać dopiero po dniu 28 paź
dziernika br. (np. ryczałt za 
służbowe przeniesienie się do 
innego miejsca pracy), lub gdy 
wyjeżdżając na urlop lub w de
legację pobrał w

ZMIANĄ

bm. pobo- 
wypłaty w

Dostępy odbudowy naszego kraju: 
1 miast ,fabryk, zakładów pracy — 

są bezsprzecznie widoczne dla 
z nas — imponują, stwarzając 
bodźca do nowego wysiłku.

Inaczej mówiąc gospodarcza 
ustabilizowała się, umocniła, oparła o 
trwałe fundamenty planowości, stając się 
poważnym czynnikiem w stosunkach 
międzynarodowych.

Rzecz jasna gospodarka ustabilizowa
na, zrównoważona wymaga mocnej, 
trwałej i odpowiednio wysoko wartościo
wej waluty. W przeciwnym wypadku 
waluta słaba i chwiejna hamować będzie 
rozwój i ujemnie wpływać na zaopatrze
nie ludzi pracy w towary konsumpcyjne. 
Pieniądz więc, jego trwałość i wartość 
mówią najbardziej syntetycznym języ
kiem o stanie gospodarki.

Dotychczasowy polski pieniądz (na- 
zwijmy go starym) nie spełniał wszyst
kich warunków wymaganych przez 
zrównoważoną, planową gospodarkę. 
Przede wszystkim w trudnych warun

kach powojennej odbudowy zmniejszała 
się jego wartość, co wpływało na pod
ważanie zaufania do polskiego pieniądza. 
Stan ten umożliwiał przechwytywanie 
poważnej części dochodu narodowego 
przez elementy kapitalistyczne i wyko
rzystywanie jej w celach osłabienia na
szego tempa odbudowy oraz dezorgani
zacji rynku konsumpcyjnego.

Nietrwalość pieniądza nie pobudzała 
ludności pracującej do oszczędzania, do 
zabezpieczania swej przyszłości. Prowa
dziło to nieraz do mało potrzebnych lub 
zgoła zbędnych zakupów, stwarzając na 
rynku tu i tam sztuczny popyt na wiele 
artykułów.

Nadto nasz stary pieniądz nie speł
niał warunków waluty dogodnej dla

każdego 
zarazem

prowadzenia polityki kredytowej; nie pieniądza, w przeciwieństwie do gospo-

niajcie zbrodnicze plany podże
gaczy do nowej wojny! Rozsze
rzajcie i wzmacniajcie potężny 
front obrońców pokoju! Obro
nimy sprawę pokoju na całym 
świecie!

Niech żyje przyjaźń narodów 
Anglii Stanów Zjednoczonych 
i Związku Radzieckiego w ich 
walce ó trwały pokój, przeciw
ko podżegaczom wojennym!

B ra I u ie A*y,po zd ro wien i a dla 
narodów krajów kolonialnych 
i zależnych, walczących o wol
ność i niezawisłość narodową!

Chwała silom zbrojnym Zwią
zku Radzieckiego, stojącym na 
strSży. p ’• • < b^zpiaczeństwa.
naszej ojczyzny!

Dalsze hasła KC WKP (b) 
wzywają robotników, chłopów 
i inteligencję pracującą Związ
ku Radzieckiego, aby na jesz
cze szerszą skalę rozwijali 
współzawodnictwo socjalistycz
ne, walczyli o przedterminowe 
Wykonanie planu gospodarcze
go pa rok 1950, aby nowymi o- 
siągnięciami wzmacniali potę
gę radzieckiego państwa socja
listycznego.

Hasła nawołują do pomyślnej 
realizacji wielkich budowli — 

(ciąg dalszy na str, 2)

a

ZYGMUNT NARSKI

i

a

darki kapitalistycznęj, posługującej się 
w swej polityce dewaluacją.

W całym kraju w chwili obecnej wy
mienia się pieniądze stare na pieniądz 
now.y. W związku z tym nastąpiła zmiana 
cen i płac w stosunku 100:3. Na zmianie 
tej świat pracy w Polsce nie traci, gdyż 
przeprowadzona jest ściśle do układu cen 

płac starych.
Reforma bije natomiast w elementy 

spekulacyjne i kapitalistyczne, odbie
rając im zapasy gotówki, przy pomocy 
których wpływały one destrukcyjnie 
na obrót towarowy.
Reforma przewiduje przecież duże u- 

łatwienia dla chłopów mało i średnio
rolnych, którym zmniejsza się zadłuże
nia u bogaczy wiejskich oraz przepro
wadza kalkulację odnośnie skupu i kon
traktacji według stosunku wyższego od 
normalnie stosowanego.

A więc reforma, uszczuplając zasoby 
pieniężne spekulantów i kapitalistów 
wytrąciła im z rąk narzędzie spekulacji: 
dostosowała wartość nowej waluty do 
obecnego pomyślnego stanu naszej go
spodarki oraz dała podstawę do ustano
wienia realnego stosunku wartości na
szego pieniądza do walut państw kapita
listycznych.

Pieniądz polski stał się tym samym 
istotnym i pełnym miernikiem wartości, 
co posiada decydujące znaczenie dla 
prowadzenia właściwej polityki cen (a 
na tym zyskuje świat pracy) oraz dla 
przeprowadzania kalkulacji gospodar
czej. Ponadto nowy pieniądz stanie'się 
lepszym narzędziem kredytowania i 
zwiększy waruniki oszczędzania dla sze
rokich warstw ludności.

A to oznacza interes szerokich mas 1 
klęskę elementów kapitalistycznych w 
Polsce.



Nowy doniosły krok 
na drodze pokojowego rozwoju 
i budownictwa socjalizmu w Polsce 

Przemówienie sejmowe posła Kłosiewięza — przewodniczgcego CRZZ

Dodatkowe wyjaśnienia
PKPG i ministra finansów 
w sprawie

przeprowadzenia refonny walutowej

WARSZAWA (PAP).
Przedłożony przez rząd 

projekt ustawy o zmianie 
systemu pieniężnego stano
wi nowy doniosły krok na 
drodze stabilizacji gospo
darczej i politycznej Polski 
Ludowej.

Dziś pod koniec pierwszego 
roku planu 6-letniego umocnie
nie złotego polskiego, prze
kształcenie go> w pełnowartoś
ciową trwałą walutę, stało się 
nieodzowną koniecznością. Tru
dno byłoby budować podstawy 
socjalizmu, uprzemysławiać 
kraj — bez trwałego, mocnego, 
pełnowartościowego pieniądza. 
Trudno byłoby podnosić stopę 
życiową mas pracujących,, pod
wyższać poziom płaci realnych, 
prowadzić systematyczną poli- 
tvkę obniżania kosztów i cen 
bez trwałego, mocnego, pełno
wartościowego pieniądza.

W ramach dotychczasowego 
svstemu pieniężnego, w latach 
poprzedzających obecną refor
mę nastąpił poważny wzrost 
realnych zarobków robotników 
i pracowników, jak również 
wzrost dochodu średniorolnych 
i małorolnych chłopów.

Jednym słowem dotychcza
sowy pieniądz spełnił swoje 
zadania jako pieniądz powo>- 
jennej odbudowy i planu 3- 
letniego. Jednak jest to pie
niądz za słaby i zbyt małowar- 
tościowy, aby mógł być walutą 
wielkiego planu 6-letniego, pla- 
ru budowy podstaw socjalizmu. 
Wygraliśmy ,,bitwę o handel’', 
z o rga n iz o waliśmy soc jalis tycz- 
ny handel państwowy i spół-, 
dzielczy, wyparliśmy elementy 
kapitalistyczne z handlu hurto
wego i w poważnej mierze z. 
handlu detalicznego. Jednakże 
liczna warstwa spekulantów 
towarowych i wąluto^yjch i in- 
łrych niebieskich' ptaków, przy 
pomocy legalnego i nielegalne
go handlu i różnego rodzaju 
machinacji, zdołała nągroma
dzie znaczne kapitały pienięż
ne, które służą jej w dalszym 
ciągu, jako narzędzie zbierania 
spekulacyjnych zysków kosz
tem mas pracujących, jako na
rzędzie wielkich osobistych ko
rzyści i środek luksusowego u- 
trzymania. Ta kapitalistyczna 
warstwa spekulantów wykupu
je w państwowych i spółdziel
czych sklepach towary bezpo
średniego spożycia, przeznaczo
ne dla mas pracujących miasta 
i wsi, po to, aby następnie od
sprzedawać je w handlu łańcusz
kowym po wygórowanych spe- 
kulanckich cenach z wielkim 
zyskiem.

Podobnie dzieje się nie tylko 
w mieście, ale i na wsi. Bogar 

cze wiejscy, kułacy dzięki swej 
pizewadze ekonomicznej i przy 
pomocy licznych nadużyć po
datkowych zgromadzili znaczne 
kapitały pieniężne, przy pomo
cy których uprawiają spekulację 
towarową i lichwę pieniężną, 
wyzyskując w różnych formach 
biedne i średnio zamożne war
stwy wsi.

Reforma walutowa zdejmie tę 
nadwyżkę pieniężną z rynku, 
poważnie ograniczy możliwości 
wyzysku mas pracujących przy 
pomocy kapitału pieniężnego. 
Reforma walutowa zadaje praw
dziwy cios spekulantom miej
skim i wiejskim. Zapewne wie
lu robotników i pracowników 
indywidualnie poniesie stratę 
części nagromadzonych, osz
czędności, jeżeli nie zostały o- 
ne ulokowane na książeczkę 
oszczędnościową. Jednak strata 
ta jest jednorazowa i niewspół
mierna do ogólnych korzyści, 
jakie odniesie klasa robotnicza 
jako całość. Żaden robotnik i 
pracownik nie żyje z nagroma
dzonych pieniędzy, z kapitału, 
a ogromna większość robotni
ków i pracowników wydaje 
swoje zarobki od wypłaty do 
wypłaty. Zasada niższego kur
su przeliczenia posiadanej go
tówki, niż kurs przeliczenia 
cen i, płac jest bezspornie słusz- t 
na i w przytłaczającej mierze 
godzi w elementy kapitalistycz
ne, a nie w ludzi pracy.

Dzięki przeprowadzeniu Te- 
formy w ostatnich dniach mie
siąca i systemowi wyrównań 
rząd w pełni zagwarantował o- 
chronę bieżących zarobków ro
botniczych i pracowniczych. Po
dobnie ochronione zostały in
teresy emerytów, rencistów i 
stypendystów.

Na wsi reforma walutowa u- 
derza w wiejskiego spekulanta 
i lichwiarza, bogacza wiejskie
go, któremu -udało się nagro
madzić kapitał pieniężny. O- 
giranicza ona jego zasoby pie
niężne i jego możliwości wy
zysku. Chroni ona jednak inte
resy biednych i średnich chło
pów, którzy nie żyją z kapitału 
pieniężnego, ale z bieżącej 
sprzedaży produktów swej 
praęy. Rząd przyznał biednym 
i średnim chłopom ulgi, dając 
im możność w ciągu kilku dni 
spłaty podatków starymi pie
niędzmi po dotychczasowym 
kursie oraz daje im możność 
obniżenia ciężaru długów wo
bec bogaczy wiejskich.

Wzorując się na doświadcze
niach wielkiego Związku Ra
dzieckiego, kierując się wska
zaniami marksizmu-leninizmu 
będziemy i u siebie w Polsce w 
oparciu o nowy, trwały i mocny 
pieniądz prowadzili energiczną 
upartą walkę o obniżenie ko

sztów produkcji, aby umożliwić 
przejście do polityki obniżenia 
cen, aby . otworzyć podstawy 
trwałego wzrostu dobrobytu 
mas pracujących.

W ten sposób reforma walu
towa stanie się punktem wyj
ścia dalszego trwałego procesu 
podnoszenia dobrobytu mas 
pracujących.

Ustalając wartość naszej wa
luty według wartości złota i 
podnosząc jej wartość w sto
sunku do zdewaluowanych wa
lut państw kapitalistycznych, 
tym samym umacniamy nasze 
pozycje w stosunkach handlo
wych i płatniczych z tymi kra
jami i kładziemy kres tym ko
pyściom jakie kapitaliści za
graniczni wyciągali z niskiej 
wartości naszej waluty. Jedno
cześnie dzięki ustaleniu paryte
tu złotego na jednakowym po
ziomie z najmocniejszą walutą 
świata — rublem, umacniamy 
i ułatwiamy nasze stosunki 
ekonomiczne z wielkim Związ
kiem Radzieckim i krajami de
mokracji ludowej.

Przedłożona jednocześnie u- 
stawa, zakazująca handlu i pry
watnego posiadania walut ob- 
cych, monet złotych oraz złota 
i platyny z wyjątkiem wyro
bów użytkowych i zaostrzająca 
kary za handel walutowy aż do

Hasła Komitetu Centralnego WKP (b)
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

kujbyszewskiei, stalingradzkiej 
i lachowskiej elektrowni wod
nej, głównego Kanału Turkmeń- 
skiego, Kanału , południowo- 
ukraińskiiego i północno-krym- 
skiego, do stosowania na sze
roką skałę osiągnięć nauki i 
techniki oraz przodujących do
świadczeń w przemyśle i rol
nictwie. 4° nifhiStanńego pod
noszenia wydajności pracy — 
podstawy dalszego- wzrostu ‘i 
rozkwitu kraju socjalizmu.

Hasła skierowane do robot
ników, inżynierów i techników 
poszczególnych gałęzi przemy
słu wskazują n,a konieczność 
dalszego wzmożenia walki o 
oszczędność surowców, mate
riałów i paliwa, o lepsze wy
korzystywanie sprzętu, obniże
nie kosztów własnych produk
cji i polepszenie jej jakości.

Hasła wzywają górników ra
dzieckich, by walczyli o całko
witą mechanizację wszystkich 
procesów wydobycia węgla, o 
szybsze budowanie nowych ko
palń, wzywają hutników, by w 
całej pełni wykorzystywali zdol
ność wytwórczą agregatów i 
mechanizmów, by produkowali 

kary śmierci włącznie, położy 
kres spekulacji walutowej i 
dezorganizacji rynku pieniężne
go przez tzw. waluciarzy. Przy
czyni się to do wyeliminowania 
anarchicznego nacisku na nasz 
rynek, a tym samym uzdrowi 
nasz obrót, wzmocni państwo 
ludowe.

Gdy kapitalistyczne reformy 
walutowe są wyrazem kryzysu 
i bankructwa gospodarki, nasza 
reforma walutowa podobnie jak 
reformy walutowe w Związku 
Radzieckim i w krajach demo
kracji ludowej, jest wyrazem 
stabilizacji i dalszego wzmoc
nienia naszej gospodarki.

Gdy w krajach kapitalisty, 
cznych „reformy walutowe" 
prowadzą do wizrostu cen, u nas 
przeciwnie reforma będzie pod
stawą stabilizacji cen i syste
matycznej walki o obniżenie 
kosztów produkcji i cen towa
rów przemysłowych.

Niech więc reforma waluto
wa stanie się punktem wyjścia 
dla nowe| twórczej inicjatywy 
mas pracujących w dziele wy
konywania z nadwyżką planów 
gospodarczych, powiększenia 
produkcji, wzrostu wydajności 
praćy, obniżania kosztów wła
snych, powiększania rentowno
ści socjalistycznych przedsię
biorstw.

więcej surówki, stali, walców- 
ki i metali kolorowych.

Robotników budowlanych 
Komitet Centralny WKP (b) 
wzywa do jak najlepszego opa
nowania techniki budownictwa 
szybkościowego oraz szybszego 
oddawania do użytku przedsię
biorstw, mieszkań i instytucji 
kulturalnych.

Hasła wzywają robotników, 
inżynierów i techników przemy
słu lekkiego, by produkowali 
więcej tkanin, obuwia, odzieży 
i innych towarów dla ludności, 
by walczyli o wysoką jakość i 
bogaty asortyment towarów u- 
żytku powszechnego. Robotni
ków przemysłu spożywczego ha
sła wzywają do zwiększenia 
produkcji i polepszenia jakości 
artykułów spożywczych.

Specjalna grupa haseł apelu
je do pracowników rolnictwa, 
aby wzmogli walkę o dalszy 
rozwój socjalistycznego rolnic
twa oraz zapewnili obfite zao
patrzenie ludności w żywność, 
a przemysł —- w surowce.

Hasła skierowane do praco
wników nauki radzieckiej na
wołują do zacieśnienia więzów 
nauki a produkcją, do wzboga
cania nauki i techniki nowymi

(Ciąg dalszy ze str. 1) 
lega prawo wpłacenia do ka
sy zakładu pracy w dniu 30 i 
31 bm. kwoty pobranej w zło
tych dotychczasowych i otrzy
manie w zamian kwoty pra
cownikowi należnej w nowym 
pieniądzu.

2 W przypadku, gdy praco
wnik — biorąc udział w 

zorganizowanym grupowo zaku
pie towarów pierwszej potrze
by — wpłacił do przedsiębior
stwa handlowego lub do i noty, 
tucji społecznej (np. związku 
zawodowego) kwotę przezna
czoną na zakup tych towarów 
'(np. węgla, kartofli itp.), wi- 
nien od przedsiębiorstwa lub 
przez instytucję społeczną zwią
zek zawodowy) otrzymać taką 
ilość towaru, jaka wyniknie z

WYJAŚNIENIE
przewodniczącego Państwowej Komisji Planowania Gospodar

czego z dnia 30 października 1950 r.
DO INSTRUKCJI WYDANYCH W ZWIĄZKU ZE ZMIANĄ 

SYSTEMU PIENIĘŻNEGO

1 Postanowienia par. 6 in
strukcji Rady Ministrów z 

dnia 28 października br. w spra
wie wypłat rent, emerytur, zao
patrzeń i stypendiów w związ
ku ze zmianą systemu pienięż
nego, obowiązują również Mi
nisterstwo Kultury i Sztuki, w 
odniesieniu do stypendystów 
wyższych szkół artystycznych.

badaniami, odkryciami i wyna. 
lazkami. Pracowników literatu
ry, sztuki i kinematografii KC 
WKP (b) wzywa do tworzenia 
nowych dzieł artystycznych o 
wysokim poziomie ideowym — 
godnych wielkiego narodu ra
dzieckiego.

Specjalne hasła poświęcone 
są związkom zawodowym, ko
bietom radzieckim oraz mło
dzieży radzieckiej.

Końcowe hasła KC WKP (b) 
głoszą:

Komuniści i komsomolcy! 
Bądźcie w pierwszych szere
gach bojowników o dalszy po
tężny rozwój gospodarki i kul
tury, o dalsze wzmocnienie po
tężnego państwa radzieckiego!

Niech żyje nasza wielka oj
czyzna radziecka — twierdza 
przyjaźni i chwały narodów na
szego kraju/

Niech żyje wielka partia bol
szewików, partia Lenina-Stali- 
na, zahartowana w bojach 
awangarda narodu radzieckie
go, promotor i organizator na
szych zwycięstw!

Pod sztandarem Lenina, pod 
przewodem Stalina —• naprzód 
do zwycięstwa komunizmu! 

podzielenia kwoty wpłaconej 
w złotych dotychczasowych 
przez cenę jednostkową towa
ru, wyrażoną w złotych dotych
czasowych. W przypadku, gdy 
przedsiębiorstwo (lub instytu
cja np związek zawodowy) nie 
będzie mogła spełnić przyjętego 
obowiązku dostawy towaru, 
pracownik winien otrzymać z 
przedsiębiorstwa (lub instytu
cji), które podjęło eię dostawy, 
zwrot wpłaconej kwoty według 
stosunku 100 zł dotychczaso
wych — 3 (trzy złote) w no
wym pieniądzu. Z tych samych 
uprawnień korzystają instytu
cje społeczne, np. komitety ro
dzicielskie szkół, o ile zebrane 
pieniądze wpłaciły na poczet 
należnoćci za zamówione towa
ry do kasy przedsiębiorstwa 
handlowego do dnia 28 bm. 
włącznie.

2 Pracownik, który pobrał 
pożyczkę ze środków pra

cowniczej kasy pożyczkowo-za- 
pomogowej., winien pożyczkę tę 
spłacić w nowym pieniądzu we
dług relacji 100 zł pożyczki w 
złotych dotychczasowych = 3 
złote w nowym pieniądzu.

3 Nauczyciele szkół podsta
wowych i szkół średnich, 

dla których pobory za miesiąc 
listopad br. przesiane zostały 
przekazami pocztowymi, wysta
wionymi w złotych dotychcza
sowych, których wypłata na
stąpi do rąk nauczyciela po 
dniu 29 bm., tj. w relacji 100 zł 
dotychczasowych = 1 zł w no
wym pieniądzu, otrzymają ze 
środków ministerstwa oświaty 
i do dnia 10 listopada br. wy
równanie, obliczone według re
lacji dwa złote nowe za każde 
przekazane jak wyżej 100 zł do
tychczasowych.

Księża katoliccy
w Czechosłowacji

popierają walkę o pokój
PRAGA (PAP). W Pradze 

odbyło się zebranie księży ka
tolickich, na którymi uchwalo
na została deklaracja, wyraża
jąca całkowitą solidarność du- 
chowieństwa czechosłowackie
go z polityką światowego obo
zu pokoju.

Uczestnicy zebrania podkreś
lili w deklaracji ogromne zna
czenie praskiej konferencji mi
nistrów spraw zagranicznych 
8 państw dla sprawy pokoju i 
pokojowego rozwiązania pro
blemu niemieckiego.

— Praca. Arseni Sylwestrowiczu. W żaden 
sposób nie mogłem wcześniej się wyrwać!... 
Pa! Kogo widzę? Towarzysz Łysienko! Co 
słychać w kombinacie?...

— Na Swirida Sidorowicza już czas — prze
rwał mu Arseni Sylwestrowi cz. — Opowiem 
ci wszystko osobiście .. Bądź zdrów. Swiri- 
dzie!

Gdy Łysienko opuścił gabinet Arseni Syl- 
westrowicz posadził Dieriewienkę przy sobie.

— Wezwałem cię. gdyż w swoim czasie pro
siłeś mnie, bym odstąpił ci Azardowa na kie
rownika miejskiej, podziemnej organizacji 
komsomolskiej. Wyraziłem wówczas zgodę. 
Ale teraz widzę, że Azardow jest mi niezbędny. 
Jestem bez niego, jak bez prawej ręki. Sam 
sobie musisz kogoś znaleźć.

— Trudne zadanie dajesz mi. Arseni Syl
westrowiczu! — z rozczarowaniem powiedział 
Dieriewienko. — Nad tym trzeba się dobrze 
namyśleć... Znasz Kotrowa. Iwana Piotrowi
cza? Inżyniera z „Gławmargaryny", instruk
tora oddziałów chemicznych OPL?

— Tego, co, to go hitlerowcy struli gazem? 
Znam-

— Pracuje u mnie jako łącznik. Ale widzę, 
że ta praca jest zbyt łatwa dla niego. Chło
pak ma głowę na karku jest uczciwy, dobry 
organizator... Jak zapatrujesz się na to. by 
został kierownikiem Komsomołu?

— Cóż? Wybór nie jest zły...
— Kiedy ci go przysłać?
— Zupełnie, jak gdybyście wszyscy się zmó

wili dziś! — rozgniewał się Arseni Sylwestro- 
wicz- — Powiedziałem to już Łysience i po
wtarzam tobie: Zapamiętaj sobie raz na zaw
sze, że w sprawach tej przeklętej kosmetyki 
gabinet mój stoi otworem dla każdego od 
dziewiątej rano, do dziesiątej wieczór, jeśli 
zaś chodzi o naszych towarzyszy z podziemia,
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to muszą mi wybaczyć, ale nie mogę ich tu 
przyjmować! Z tej strony zna mnie w Kras- 
nodarze zaledwie parę osób. W przeciwnym 
razie całą naszą konspirację diabli wezmą. 
Jasne?... ,

Po pół godzinie Dieriewienko opuścił sklep. 
Przy ladzie stało kilku oficerów niemieckich, 
wesoło rozmawiając z ładniutkimi ekspedient
kami- Luiza, z kokieteryjnym uśmiechem po
dawała wysokiemu niemieckiemu leutnantowi 
niewielką paczuszkę.

— Mam nadzieję, panie Steinbock. że puł
kownik Kristman będzie zadowolony z tej 
wody kolońskiej — szczebiotała wesoło. — 
Proszę o nas nie zapominać. Prosimy jak naj
częściej!...

* * *
Następnego dnia Kotrow udał się do Die- 

riewienki. Zabrał z sobą kilka tekturowych 
pudeł, związanych błękitną wstążką-

Był pogodny, ciepły dzień. Słońce przypie
kało jak w lecie mieszkańcy Krasnodaru 
wyszli na ulicę w letnich ubraniach.

Na pierwszym rogu zobaczył Kotrow nowe, 
naklejone na murze kamienicy, wielkie ob
wieszczenie- Zebrało się przed nim dwudziestu 
— trzydziestu ciekawych- Iwan Piotrowicz 
z trudem przecisnął się przez tłum. Było to 
obwieszczenie dowództwa niemieckiego, wzy
wające wszystkich mieszkańców Krasnodaru 
do obowiązkowej rejestraęji- Z niemiecką 
dokładnością informowano, kto i gdzie ma się 
sławić-

Serce Kotrowa ścisnął niepokój.
„A Wala nawet paszportu nie ma“ — prze

mknęło mu przez myśl.
Idąc ulicą Czerwoną, Kotrow z przesadną 

uprzejmością schodził z drogi niemieckim 
oficerom. Wzdłuż jezdni sunął nieprzerwany 
potok aut. Były to „Mercedesy", „Bulki", 
„Adlery". „Fiaty", „Fordy", ,,Lincolny", „Re
naulty" i „Hispano-Suizy" — wozy wszystkich 
istniejących marek ze wszystkich stron świa
ta. Od czasu do czasu groźnie warcząc, prze
jeżdżały czołgi i samochody pancerne, eskor
tując kolumny krytych brezentem ciężarówek. 
A za nimi znów auta auta i tak bez końca...

Kotrow przeciął Czerwoną i skręcił w ulicę 
Budiennego. Tu z łatwością odnalazł pod nu
merem 75 dom o zielonych okiennicach. Nad 
wejściem wisiał skromny szyld:

PRACOWNIA 
WYROBÓW Z TEKTURY

Prawe okno zawalone było tekturowymi 
pudełkami różnych rozmiarów i kształtów, 
w lewym zaś stało pudełko identyczne podo
bne do tego, które znajdowało się w rękach 
Kotrowa. Oznaczało to:

„Droga wolna"...
Kotrow przystanął obok furtki, zapalił pa

pierosa, rozejrzał się dokoła. Nie dostrzegł nic 
podejrzanego i śmiało wszedł do pracowni.

W pierwszym pokoju spotkał go młody 
chłopiec-

— Czy pan do starszego majstra? — za
pytał-

— Nie, do Iwana Nikiforowicza. Pudełka 
przyniosłem.

— Wejdź wejdź. Iwanie! — rozległ się zza 
przegródki głos Dieriewienki. — A ty, Misza, 
skocz na ulicę i sprawdź, czy za gościem nie 
przywlókł sę „ogon". Różnie bywa...

Blisko godzinę rozmawiał Dieriewienko 
z Kotorowem o pracy, która go czeka, jako 
kierownika podziemia Komsomołu. Żegnając 
się. Kotrow opowiedział o rejestracji ogłoszo. 
nej przez hitlerowców.

— Wiem, Wania! — przerwał mu Dierie
wienko. — Chwilę przed tobą wstąpił do mnie 
towarzysz, który przyszedł wprost z tej reje
stracji. Miał stawie się w pierwszym komi
sariacie, na rogu ulicy Kirowa i Orżonikidze— 
i stawił się- W pokoju siedziały przy stole 
jakieś zaondulowane, wyfiokowane damulki 
i mężczyźni udajacy dawną magnaterię: wi
zytowe ubranie, sztywne kołnierzyki, nakro
chmalone gorsy wypomadowane włosy z prze
działem. Panowie ci świętoszkowatym głosem 
zwracają się do przybywających na rejestra
cję z następującymi pytaniami: imię, nazwi
sko, imię ojca, jaki był ślub czy ślub odbvł 
się w kościele, wyznanie, przynależność do 
partu, czy pracował w NKWD, czy pracował 
tam ktoś z rodziny?... Słowem bebechy z czło
wieka wyciągają. Na odpowiadającego spo
glądają podejrzliwie robią jakieś notatki w 
swoich papierach.. Widać, że dalsze orace 
wykona policja i gestapo...

■ Łatwo się wsypać — z niepokojem 
wiedział Kotrow- po-

Nie masz czego się niepokoić, nie po
trzebujesz chodzić do rejestracji; sami zrobi
my ci adnotację w paszporcie.

— Nie o siebie się boję!
(Ciąg dalszy nastąpi)



tendencjom antypolskim
— mówi ks. dr Marian Finkę, wizytator nauki religii 

dla szkół- średnich i powszechnych w Archidiecezji Poznańskiej
Ratyfikacja historycznego u- 

kładu zgorzeleckiego dokonana 
na obecnym posiedzeniu Sejmu 
Ustawodawczego RP, stanowi 
wymowne potwierdzenie nie
naruszalności i stałości granicy 
pokoju i przyjaźni polsko-nie
mieckiej granicy państwowej 
na Odrze i Nysie Łużyckiej. 
Doniosły ten akt świadczy za
razem o faktycznym zaniku 
tymczasowości na Ziemiach Za
chodnich i jest jeszcze jednym 
dowodem unormowania życia 
na tamtejszych terenach. Jest 
więc rzeczą najzupełniej zro
zumiałą, że wobec nieodwracal
ności sytuacji politycznej na 
Ziemiach Zachodnich, całe spo
łeczeństwo polskie szczególnie 
stanowczo domaga się zlikwi
dowania istniejącego tam jesz
cze stanu tymczasowości stano
wisk kościelnych, jako jedynej 
przyczyny, która — jak to 
©twierdza oświadczenie dyrek
tora Urzędu Do Spraw Wyznań 
— „jaskrawo koliduje z intere
sem państwowym i narodowym 
Polski i jest na rękę tylko 
czynnikom antypolskim wszel
kim siłom agresji i podżega
nia do wojny".

Wśród zabierających głos w 
tej tak ważnej sprawie, coraz 
liczniej spotyka się wypowie
dzi działaczy katolickich i du
chownych spełniających nieje
dnokrotnie ważne funkcje i 
piastujących wysokie stanowi
ska w hierarchii kościelnej, 
którzy szczerze wyrażają głębo
kie przekonanie, że władze ko
ścielne zgodnie z wolą narodu 
przyspieszą realizację swych 
zobowiązań i zniosą istniejący 
wyłącznie na odcinku 
et racji kościelnej stan 
sowości na Ziemiach 
nich.

Do naszej prośby o 
nie opinii w tej sprawie nie
mniej chętnie odniósł się ks. dr 
Marian Finkę — znany w Wiel- 
kopolsce duszpasterz i wizyta
tor nauki rełigii w szkołach, 
z ramienia Kurii Arcybiskupiej.

Ksiądz dr Marian Finkę roz
począł rozmowę Od ©twierdze
nia, że stabilizacja w dziedzi. 
nie administracji kościelnej na 
Ziemiach Zachodnich, a więc 
mianowanie przez Episkopat 
stałych obsad diecezji, dekana
tów i parafii miałoby doniosłe 
znaczenie tak dla wewnętrznej 
organizacji kościoła jako i też 
rzesz katolików,

— Szczególnie korzystnym 
taktem — mówi ks. dr Finkę — 
byłoby utworzenie stałych die
cezji tzn. mianowanie stałych 
biskupów w miejsce dotychcza
sowych administratorów diece
zji. Zgadzam się też w zupeł
ności ze zdaniem, że zlikwido
wanie obecnego stanu tymcza
sowości stanowisk kościelnych 
na Ziemiach Zachodnich, dzi-

admini- 
tymcza- 
Zachód-

wyrażę-

rychłego uregulowania kwestii 
administracji kościelnej na Ziemiach Zachodnich 
dla dobra Kościoła i naszej Ojczyzny

Docent dr*Pospieszalski na
leży do młodszego pokolenia 
naukowców poznańskich. Jest 
on autorem cenionych wśród 
naukowców prac z zakresu ba® 
dań nad dziejami faszystów® 
6kiej okupacji niemieckiej w 
Polsce. Doktór Pospieszalski 
przyjmuje nas w swoim miesz
kaniu i chętnie udziela swoich 
wypowiedzi na temat uznania 
przez Niemcy Demokratyczne 
naszych granic zachodnich o« 
raz ratyfikacji przez Sejm U* 
stawodawczy umowy między 
Polską Ludową a Niemiecką 
Republiką Demokratyczną.

— Zagadnienie ratyfikacji 
granic na Odrze i Nysie przez 
NRD — mówi — przyczyni się 
do szybszego jeszcze odradza® 
nia się życia na naszym za® 
chodzie, a co ważniejsze: jesz
cze lepszej realizacji zadań 
rozbudowy tych ziem, jaką 
przewiduje nasz plan 6detni. 
Budujemy na tych ziemiach, 
wielkie rzeczy, zlikwidowaliś® 
my okres tymczasowości w 
wielu dziedzinach życia. Win® 
na zostać zlikwidowana tym
czasowa administracja kościel® 
na i zastąpiona stałą. Sp<o- 

siaij, kiedy nastąpiła tam już 
stabilizacja życia na wszy
stkich innych odcinkach życia, 
wiąże się nierozerwalnie z ra
cją polityczną Polski. Rację tę 
podkreślił wyraźnie fakt ratyfi
kacji układu zawartego w Zgo
rzelcu między Rządem RP a rzą
dem Niemieckiej Republiki De
mokratycznej pieczętujący przy
należność Ziem Odzyskanych 
do Polski na wieczne czasy.

— Nie wyobrażam sobie — 
oświadcza z przejęciem ksiądz 
dr Finkę — by którykolwiek 
uczciwy Polak mógł wyrzec się 
tych ziem, stanowiących ka
mień węgielny pokoju i po
myślnej przyszłości naszej Oj
czyzny. Toteż — choć stoję 
wprawdzie poza polityką — 
dostrzegam wyraźnie aspekt po-

Rezultaty Czynu Październikowego
Przedterminowym wykonaniem planów produkcyjnych

Spółdzielń!® Pracy walczą o pokój
Dział organizacyjny Związku 

Spółdzielni Pracy Oddział w Po
znaniu ma pełne ręce roboty. 
Nie dziw! Zbliża się przecież 
termin wykonania zobowiązań, 
powziętych przez poszczególne 
Spółdzielnie Pracy w ramach 
czynu październikowego i bez
ustannie napływają meldunki 
o przedterminowym ich wyko
naniu; a jest ich niemało: Zwią
zek Spółdzielni Pracy łączy bo
wiem w sobie 6 związków bran
żowych z których każdy zrze
sza nierzadko dziesiątki spół
dzielni. Różnorodna więc bran
żowo i szeroka pod względem 
terytorialnym jest działalność 
związku.

Budowlane, odzieżowo - włó
kiennicza. che
miczno - mine
ralne, metalo
wo - droewne, 
produkcji i u- 
sług różnych 
i skórzane spół
dzielnie pracy 
są przykładem 
zróżniczkowanego zakresu 
produkcji. Zasięgiem swego 
działania związek obejmuje nie 
tylko województwo poznańskie, 
lecz zrzeszą również spółdziel
nie, leżące na terenach sąsied
nich województw, o ile nie 
działają tam właściwe związki 
branżowe.

łeczeństwo katolików zdaje so® 
bie sprawę, że tymczasowość 
administracji kościelnej sprzy
ja narastaniu nastrojów rewis 
zjonistycznych w Niemczech 
Zachodnich. Dla tego budowa 
stałej administracji kościelnej 
na Ziemiach Zachodnich jest, 
moim zdaniem, wkładem do 
utrwalenia pokoju światowego.

— Jakie jest zdanie pana 
doktora w sprawie rozwoju 
życia katolickiego na Ziemiach 
Zachodnich?

— Uważam, że stan tymcza® 
sowości oczy wiście hamuje roz
wój życia katolickiego, utrud
nia pracę instytucji katolickich 
i samego kościoła.

— Pragnęlibyśmy jeszcze u® 
słyszeć zdanie pana doktora o 
stanowisku Episkopatu w tej 
sprawie.

— Episkopat zobowiązał się 
w umowie z Rządem RP — od= 
powiada dr Pospieszalski — do 
przeprowadzenia przemianowa® 
nia tymczas. administratorów 
apostolskich na stałych probosz
czów i biskupów ordynariuszy. 
Dlatego ‘winien co rychlej zro- 
bić wszystko, aby tę sprawę 
uregulować. Jest to sprawa nie® 
zwykle ważna — kończy roz
mowę docent Pospieszalski, 

lityczny zagadnienia i doceniam 
wagę stabilizacji stosunków we 
wszystkich dziedzinach życia 
Ziem Zachodnich, a w ich licz
bie i w dziedzinie administracji 
kościelnej.

W dalszej rozmowie kiedy 
poruszamy zagadnienia doty
czące porozumienia Rządu R. P. 
i Episkopatu z dnia 14 kwietnia 
br. oraz omawiamy punkt gło
szący, że „Episkopat w grani
cach sobie dostępnych będzie 
się przeciwstawiał wrogiej Pol
sce działalności" ks. dr Finkę 
potwierdzając, że Rząd R. P 
wypełnia wszystkie zasadnicze 
zobowiązania wypływające z 
porozumienia oświadcza:

— Żywię głęboką nadzieję, że 
zgodnie z wolą i w interesie na- 
rodu nastąpi stabilizacja w

Hie pozostali w tyle
Na stole leżą meldunki o po

wziętych zobowiązaniach, o 
przedterminowym ich wykona
niu i powzięciu dalszych- Cieszy 
się tym sekretarz organizacji 
partyjnej Henryk Radomski, 
a Florian Makowski uśmiecha 
się zadowolony i z dumą w gło
sie mówi:

— Spółdzielcy nie pozostali w 
tyle za robotnikami naszych 
hut, kopalń i fabryk. Aoel Hu
ty „Pokój" znalazł żywy od
dźwięk we wszystkich ogni
wach organizacyjnych naszego, 
związku.

Wymownym tego przykła
dem jest ogólna wartość zo
bowiązań osiągająca sumę 
prawie 118 milionów złotych. 
Na podkreślenie zasługuję 

fakt, że poszczególne spółdziel
nie pracy powzięły daleko :dą- 
ce zobowiązania wykonania 
planów produkcyjnych jeszcze 
przed końcem listopada br.

Wykonują przsd 
terminem pfeny roczne

Związek Branżowy Spółdziel
ni Pracy Budowlanych legity
muje się wartością powziętych 
zobowiązań na sumę przeszło 
56 mil. zł. 22 spółdzielnie z ogól
nej liczby 27, zrzeszone w tym 
związku branżowym, powzięły 
szereg zobowiązań zmierzają
cych do przekroczenia rocznych 
planów produkcyjnych w opar
ciu o rewidowanie norm, pod
niesienie wydajności pracy, jej 
jakości, zastosowanie nowych 
metod pracy i oszczędne gospo
darowanie surowcem i już o- 
becnie poszczycić się mogą sze
regiem sukcesów- Np. Spół
dzielnia Pracy Drogowo-Budo- 
wlana w Poznaniu wykonała 
swój roczny plan produkcyjny 
już w dniu 20 października br. 
i do końca roku da jeszcze do
datkową produkcję wartości 
przeszło 32 mil. zł; natomiast 
Spółdzielnia Pracy Malarska w

Musimy utrwalić polskość 
na ZIEMIACH ZACHODNICH

Jako Polak i patriota, paro
krotnie inwalida wojenny, 
stwierdzam stanowczo, że na
prawiona została wiekowa 
krzywda narodowi polskiemu 
przez odzyskanie Ziem Zachod
nich, zabranych przez Niemcy 
hitlerowskie. Ziemie Zachodnie 
etnograficznie i historycznie są 
ziemiami polskimi i po przela
niu morza krwi słowiańskiej, 
wróciły ponownie, słusznie i 

I I I

dziedzinie administracji kościel
nej. Sądzę, iż krokiem tym 
Episkopat da dowód, że prze
ciwstawia się tendencjom anty
polskim i rewizjonistycznym 
OTaz nagonce przeciwko stało
ści naszych granic na Odrze 
i Nysie.

Wyrażając podziękowanie ks. 
dr. Marianowi Finkę za jasne 
i patriotyczne zajęcie stanowi
ska w kwestii zniesienia tym
czasowości administracji ko
ścielnej na Ziemiach Zacho
dnich, dzielimy się na zakoń
czenie uwagą, że przyspieszenie 
w tej sprawie starań Episkopa
tu jest gorącym pragnieniem 
całego społeczeństwa polskiego 
i jego sfer katolickich.

Rozmowę przeprowadził
Józef Tułaslewlcz

Poznania, która zgodnie z po
wziętymi zobowiązaniami wy
konała swój plan już w dniu 
6 października br., wykona je
szcze dodatkowe prace wartości 
prawie 2 500 tys- zł.

Również szereg innych spół
dzielni nadesłało meldunki o 
przedterminowym wykonaniu 
swych zobowiązań.

Wartość zobowiązań., powzię
tych przez spółdzielnie, zrzeszo
ne w Zw- Branżowym Spółdz. 
Pracy Metalowych i Drzewnych 
wynosi natomiast 11 mil. zł. 
I tutaj szereg spółdzielni złoży
ło już meldunki o wykonaniu 
swych zobowiązań. Że wymie
nię tylko Spółdzielnię Pracy 
Przemysł Drzewny" Świebo

dzin, która do dnia 7 paździer
nika br. wykonała dodatkowe 
4000 kompletów skrzyń wzglę- 

; dnie klatek wartości 2 500 000 zł-

...z

Zobowiązania
Indywidualne

Swe zobowiązania indywi
dualne wykonali już również 
kowale: Antczak. Jerzy Rych
lik i Sawerna; tokarze: Lewan
dowski i Miko
łajczak i seli- 
fierz Szaj, — 
wszyscy pra
cownicy Spół
dzielni Pracy 
,,Zdobycz Ro
botnicza" w 
Drezdenku.

Ogólna wartość podjętych zo
bowiązań przez spółdzielnie, 
zrzeszone w Związku Branżo
wym Spółdzielni Pracy Skó
rzanych wynosi prawie 19 mi
lionów złotych.

Z 26 spółdzielni na ogólną ich 
liczbę 36, które zadeklarowały 
swój udział w czynie paździer
nikowym na uwagę zasługuje 
Spółdzielnia Pracy „Jedność" 
Kalisz, która zobowiązała się 
wykonać ponad plan 1950 r. 
1680 par obuwia damskiego 
wartości 13 500 000 zł. Przez za
stosowanie metody oszczędza
nia Lidii Korabielnikowej i u- 
aktualnienie norm spółdzielcy 
mają nadzieję nawet plan ten 
przekroczyć. Z ostatnich pomy- 

sprawiedliwie do Macierzy. 
Ziem Zachodnich żaden Polak 
i żaden ksiądz patriota nie od
da, gdyż ziemie te są gwaran
cją pokoju i stąd na ziemiach 
tych utrwalić musimy wszelką 
naszą władzę dla umocnienia 
stałego pokoju w świecie.

ks. kanonik M. Godlewski 
proboszcz parafii Tykadłów 

w pow. kaliskim

Poznań pod wrażeniem wymiany
„...Wymiana pieniędzy rosr 

pocznle 6ię w poniedziałek, od 
godziny 9 rano" — głosi komu
nikat Przed 27 punktami wy
miany w Poznaniu ustawiają 
sdę kolejki oczekujących. Przed 
gmachem PKO na placu Wol
ności, około godziny 11 ogonek 
sięga już do narożnika Alei 
Marcinkowskiego.

— Po co ci ludzie się tak 
śpieszą? — dziwi sdę listonosz, 
który przystanął na chwilę. — 
Przecież do 8 listopada wszyscy 
zdążą wymienić.

— Boją się, że „dla nich za
braknie".... — dorzuca żartobli
wie gruby tramwajarz, wzbu
dzając powszechny śmiech.

* * *
W gmachu wymiana odbywa 

się we wzorowym porządku. -U- 
ruchomiono wiele dodatkowych 
okienek. Urzędnicy liczą uważ
nie, ale już za kilka dni przy
zwyczają się i nabiorą wprawy.

* * •
— Uff! Nareszcie wymieni

łam!
Dwudziestoletnia dziewoja 

wychodzi z zarumienionymi po

że

Cz. W.

ślnych meldunków wynika, 
danego słowa dotrzymują.

Spółdzielcy zrzeszeni w Zwią
zku Branżowym Spółdzielni 
Pracy Odzieżowych i Włókien-, 
niczych nie pozostali w tyle za 
innymi zarówno w swych zobo
wiązaniach, jak i sumiennym 
ich wykonaniu. Z ogólnej licz
by 30 spółdzielni 29 podjęło 
zobowiązania o łącznej warto
ści przeszło 10 mil. zł. Przoduje 
Spółdzielnia Pracy „Postęp" 
Wronki która swój plan pro
dukcyjny wykonała już w dniu 
20 października br i powzięła 
dodatkowe zobowiązania pro
dukcyjne wartości prawie 
3 500 000 zł.

Na przeszło 12 mil- zł warto
ści zobowiązań powzięły spół
dzielnie zrzeszone w Związku 
Branżowym Pracy Chemicz
nych i Mineralnych. Na ogólną 
liczbę 15, czternaście z nich po
wzięło szereg cennych zobo
wiązań z których spora część 
została już wykonana. Np Spół
dzielnia Pracy „Monta" w Po
znaniu zobowiązała się wypro
dukować dodatkowo atramentu 
wartości 1 mil. zł. i wykonała 
to już w dniu 22 bm.

TABELA KURSOWA 
Narodowego Banku Polskiego

Narodowy Bank Polski stosuje następujące kursy przy 
kupnie i sprzedaży dewiz i pieniędzy zagranicznych:

Dewizy x Pieniądze zagraniczne
kupno sprz. kupno sprz.

zł zł zł zł
99,75 100,25 ZSRR elear 100 rubli . — —
11,17 11,23 Anglia 1 ł sterl. 1) 11,15 11,22
— — Argentyna 100 peso 27,- 30,—
8,94 8,98 Australia 1 ł austr. 8,40 8,60
__ — Austria 100 szyi, austr. 15,- 15,50
7,98 8,02 Belgia 100 fr. belg. 7,90 8,05
— — Brazylia 100 cruzeiro .12,— 14,—
7,98 8,02 Czechosłow. 100 kr. czech. 2) 4,90 5,—

57,77 58,05 ćpania 100 kr. duńsk. 3) 50,— 55,—
11,46 11,52 Egipt 1 ł eg. 9,50 10,—

— Finlandia 100 mk fińsk. 1,10 1,40
1,14 1,45 Francja 100 fr. fr. 4) 1,10 1,15

11,17 11,23 Izrael 1 ł Izrael 8,50 9 —
— Jugosławia 100 din. 5) 2,— 2,50

105,— 105,52 Holandia 100 hfl. 6) 95,— 105,—
3,85 3,87 Kanada 1 doi. kan. 3,83 3,87

55,86 56,14 Norwegia 100 kr. norw. 7) 50,— 55,—
3,99 4,01 St. Zj. AP 1 doi. USA 3,98 4,02

92,20 92,66 Szwajcaria 100 fr. szw. 92,— 93,—
77,11 77,49 Szwecja 100 kr. szw. 8) 70,— 75,—

— — Węgry 100 forintów 9) 14,— 15,—
— — Włochy 100 lir. it. 10) 0,65 0,70
1 gram czystego złota — zł 4,50.

Bank skupuje : 1. banknoty uszkodzone, lecz nadające
się do skupu oraz banknoty dolaro
we emisji sprzed roku 1928 tzw. dłu
gie wg. stawek obniżonych o 5 proc.

2. bilon — tylko dolary St. Zjedn. A.
P. i kanadyjskie oraz fr. szwajc., 
1 ang. i korony szwedzkie po cenie
banknotów, obniżonej o 10 proc.

1) tylko w ode. do 1 1 6) tylko w ode. hfl 100
2) W W kes 50 7) 99 99 nkr 50
3) H 99 dkr 10 8) 99 99 skr 50
4) 99 99 ffr 1000 9) 99 99 for 10
5) 99 99 din 50 10) 99 lit 1000

liczkami z gmachu. Na ulicy 
otaczają ją koleżanki i znajo
mi.

— Pokaż, pokaż!
Kółeczko zacieśnia się, każ

dy jest ciekawy, jak to te na- 
sze nowe pieniądze wyglądają. 
Wykrzykniki .mieszają się z 
brzękiem oglądanych monet.

— Ładne. Rzeczywiście!
— O wiele przyjemniejsze 1 

praktyczniejsze, nAż te duże do
tychczasowe banknoty, którym 
już dawno należała się emery
tura.

— Że praktyczniejsze, to pra- 
da. Przynajmniej usłyszysz, jak 
spadnie na podłogę.

— Teraz, pani piękna, trzeba 
tylko narzeczonego nakręcić na 
portmonetkę...

— Ale też mnie pan posą
dza!...

* * *
W korytarzu Banku Komu

nalnego (ul. 27 Grudnia) napo
tykam dwóch milicjantów, 
pilnujących porządku, którzy 
w tej chwili objaśniają jakiejś 
kobiecie w chustce na głowie, 
w jaki sposób wypełnić wykaz, 
który ułatwi urzędnikowi prze
liczenie i wymianę. Kobiecina 
zwraca się do nich z pełnym 
zaufaniem:

— Niech już pan żołnierz ml 
przeliczy, bo już sama nie 
wiem, ile tego mam!

Miłe chłopaki liczą, wypeł
niają, informują, cierpliwie, 
grzecznie, z ujmującym uśmie
chem.

Takich jest więcej.
♦ * ♦

— W Ciągu dnia wczorajsze
go i dzisiejszej nocy przeliczy
liśmy już wszystkie konta ban
kowe na nowe kwoty — mówi 
naczelnik Banku Rolnego. — 
Dzisiaj nastawiliśmy się przede 
wszystkim na wymianę. Spraw
nie to idzie, jak pan sam widzi. 
Rano były czynne 4 kasy, ale 
potem uruchomiliśmy ‘ jeszcze 
ffrzy dalsze, by jak najszybciej 
obsłużyć ludzi.

Podchodzę do okienka. Lu
dzie na ogół wymieniają nie
wielkie kwoty, gdyż większość 
ludzi w Polsce pracuje, i o- 
trzyma wypłatę już w nowej 
walucie w najbliższych dniach 
w biurze czy w fabryce.

— A ja dostałam zaliczkę w 
starym pieniądzu, teraz stracę 
— mówi jakaś kobieta.

— Nie straci pani —_ wyjaś
nia spokojnie urzędnik. — Za
kład pracy wypłaci wyrówna
nie.

Nie, nie, świat pracy nie 
straci na reformie walutowej. 
Grobowe miny mają. przede 
wszystkim spekulanci i tłamsi- 
grosze.

I nikt ich nie będzie żałował.
Janusz Biniek
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Dyskusja nad artykułem „GŁOSU"

Nie marnujmy pasz Cały Poznań liczy

W związku z artykułem w 
, Głosie" z dnia 24 X br. pt 
..Tłuszcz wylewa się do kanału" 
otrzymaliśmy pon'ższe uwagi, 
które jako głos w dyskusji za
mieszczamy Oczekujemy dal’ 
szych wypoyziedzi w tej spra
wie.

W piani© 6-letnim . przewi
dziany jest wzrost produkcji 
żywca o 83Q/o, mleka o lO2®/o, 
wełny o lS9°/o przy wzroście 
pogłowia zwierząt domowych o 
68°/o. Zasadniczym warunkiem 
osiągnięcia tak wysokiego po
ziomu produkcji jest rozbudo* 
wa bazy paszowej. Przecież 
niezależnie od tego należy 
zwrócić uwagę na straty, jakie 
ponosimy rokrocznie na skutek 
niewłaściwego przechowania 
pasz, oraz na olbrzymie możli-1 
wośąi wykorzystania pasz ja
kie mogłyby dostarczyć miasta.

Na obierzynach 
ziemniaków można np. 
w Poznaniu utrzymać 
w ciągu roku ponad 
3000 tuczników
Do dnia dzisiejszego nie zor

ganizowana zos-tała w miastach 
planowa akcja zbierania obie- 
rzyn z ziemniaków, które za
zwyczaj razem z popiołem wę
drują do śmietnisk. A przecież 
obierzyny są dobrą karmą dla 
krów, świń, kóz oraz drobiu. 
Licząc bardzo ostrożnie można 
przyjąć, że tylko na terenie 
Poznania marnuje 6ię rocznie 
ilość obierzyn, wystarczająca 
dla wyhodowania 3000 tuczni
ków.

Ponadto wska
zać należy na 
pasze pochodzą
ce z odpadków 
przemysłu bro* 
warniariego. O 
tym jak zasób* 
r.e w białko są 
to odpadki ws
kazują cyfry. 

Stwierdzono, że w 1000 q tego 
rodzaju odpadków znajduje się 
strawnego, właściwego białka: 
słodziny piwne mokre 34 q, 
słodziny suszone 124 q, droż
dże piwne suszone 390 q, szlam 
piwny (beczkowy) suszony 314 
q, kiełki słodowe 119 q. Nie 
zawsze jednak odpadki prze
mysłu browarnianego są eko
nomicznie wykorzystywane. 
Często też odpadki te zjadają 
świnie, gdy tymczasem są one 
idealną mlekopędną karmą dla 
krów.

Serwatka w mleczarni 
cennym materiałem 
pokarmowym

A oto inny rodzaj pożywnei 
paszy — serwatka.

Różni się ona od mleka prze
de wszystkim mniejszą zawar
tością substancji azotowej, 
białka; bowiem kazeina zosta
ła wydzielona w postaci sera, 
a pozostały tylko albumina i 
globulina mleka. Jakość tych 
składników' jest spta#ą pierw
szorzędnej wagi. Białka te sa 
niezmiernie cenre. Albumina 
jest białkięjn . jakościowo, naj
lepszym, nawet pośród białek 
zwierzęcego pochodzenia. W 
tym więc znaczeniu serwatka 
jest niezastąpiona. Obok nie
wielkich ilości tłuszczu są cen
ne ilościowo i jakościowo sole 
mineralne mleka.

Jak jest wykorzystywana 
serwatka w naszych mleczar
niach? Okazuje się, że w pełni 
wykorzystana jest tylko maś
lanka, a natomiast serwatka 
jeszcze w wielu -wypadkach 
odpływa do kanałów.

Podobnie jeszcze dzisiaj w 
większości wytwórni soków o- 
wocowych odpadki owocowe 
traktuje się na równi ze śmie
ciami. Dla przykładu warto po
dać, że Firma „Likwowin" w 
Poznaniu kilkakrotnie zwracała 
się do instytucji rolniczych ce
lem spopularyzowania bezpłat
nego odbierania przez rolników 
wszelkich wytłoczyn. Np. w 
roku 1949 wszystkie te wytło
czyny zostały zmarnowane.

Wytłoczyny owocowe, . jak 
jałłkowe świeże zawierają 119

q wartości skrobiowych. Jako 
karma doskonale nadają się w 
żywieniu krów mlecznych, kóz 
i l zody chlewnej. Kwaszone 
wvjoczyny mieszać należy z 
paszami zielonymi.

Marnując krew 
poubojową — niszczymy 
cenny pokarm paszowy

Również krew poubojowa 
mało stosowana jest jako po
karm dla zwierząt, mimo że 
mamy jej do dyspozycji ol 
brzyn.ie ilości Krew zawiera 
18—20°/# białka. Białko krwi 
posiada wysoką wartość od

Byłam pracownicą fizyczną...
PSS uaktywnia opiekę nad wysuniętymi kadrami

Sklep ogrodniczo-warzywni* 
czy Powszechnej Spółdzielni 
Spożywców nr 71 przy ul. Dą
browskiego 5 ma liczną klien
telę. Przekonałem się o tym 
wstąpiwszy po kilka nęcących 
wzrok jabłek. Sprawna i grze
czna obsługa 6zybko spełniała 
życzenia klientów. Obok mnie 
stał starszy, o miłej powierz
chowności mężczyzna, ub;any 
w mundur pracownika Państw. 
Teatru Polskiego. Nie mog em 
oprzeć się pokusie głośnego 
wyrażenia 6wego-uznania dla 
sprawnej obsługi. Zagadnięty 
przeze mnie mężczyzna okazał 
się bardzo rozmowny. Przytak
nął mej uwadze i od siebie do
dał: jestem stałym klientem te
go sklepu i jeszcze mnie nie 
zdarzyło się, janUteż nie zau
ważyłem, bv obeługa zachowa
ła się niewłaściwie w stosun
ku do klienteli. Różnicę widać, 
gdy porównamy obsługę tego 
sklepu z obsługą sklepu ma
sarskiego przy ul. Wielkiej, w 
którym zaopatruje się w mięso 
i wędlinę — ciągnął dalej mó) 
przygodny znajomy. Zaintereso
wani rozmową nawet nie zau
ważyliśmy, ?e sklep opustoszał.

Z pracownicy fizycznej 
na kierowniczkę sklepu

— Zauważyłem, że zyskała 
pani sympatię kbentów — 
zwracam się do sympatycznej 
panienki, która, jak się w toku 
dalszej rozmowy okazało, jest 
drugą kierowniczką ©klepu i 
nazywa się Kazinrera Bunnan.

— Zapewne ma pani długole
tnią praktykę zawodową! — 
wyraziłem swoje przekoname.

— Nic podobnego — otrzy
małem odpowiedź. W sk’epie 
tym i w ogóle na kierówr/- 
czym stanowisku pracuję zale
dwie od 2 miesięcy. Do «ego 
czasu byłam pracownicą fizy
czną w fabryce cukierków. 
Trochę obawiałam się począt
kowo czy podołam nowym o- 
bow;ąz.kom ale wkrótce o^awy 
moje okazały się n euzasidnio- 
ne. Pracę swą kocham i czuję. 
że jestem pożyteczna na tym 
stanowisku — zakończy a.

O
nad wysuniętymi 

kadrami
Ta zdolna, młoda dziewczy

na bez specjalnego przeszkole
nia fachowego pełni funkcje 
drugiego kierownika sklepu
— pomyślałem, analizując za
gadnienie awansu ©półecznego. 
Nie wszyscy jednak są równie 
zdolni i pojętni, aby bez szko
lenia i bez dalszej troskliwej 
nad nimi opieki mogli wykry
wać swą funkcję ku zadowole
niu swoich przełożonych, kli
entów. a przede wszvstk:m sa
mego siebie. Zadowolenie z 
pracy i je’ umiłowanie jest bo
wiem niezmiernie ważnym 
czynnik em w pracy zawodo
wej każdego człowieka. Ra
dość pracy wyzwala bowiem 
nowe siły i nowy entuzjazm do 
sumiennego wykonywania obo
wiązków i ustawicznego szko
lenia się.

200 zamiast 20
Jak więc przedstawia się za

gadnienie opieki nad kadrami?
— zadałem sobie pytanie. Od
powiedź znalazłem w biurze 
kadr Powszechnej Spółdzielni 
Spożywców,

żywczą, może i najlepszą ze 
wszystkich białek zwierzęcych.

Zwierzętom podaje się krew 
świeżą zwłaszcza w porze zi
mowej. W żywieniu świń i 
drobiu uzyskuje się doskonałe 
rezultaty. Nowoczesna hodow
la uważa za konieczne, aby 
zwierzętom młodym w okresie 
wyrastania, a także dojrzałym 
dla zwiększenia użytkowości, 
podawać obok roślinnych pasz 
białkowych także zwierzęce 
pod postacią mączki mięsnej, 
mięsno-kostnej, rybnej czy też 
krwi sproszkowanej.

*

Podaliśmy garść uwag o ol
brzymich nie wykorzystanych

— Trafnego wyboru dokona
liście, awansując Kazimierę 
Burman na kierowniczkę skle
pu — mówię do kierownika 
biura kadr ob. Andrzeja Bia- 
łyni.

— To jeden z liczniejszych 
już dzisiaj u nas przykładów 
uaktywnienia polityki kadro
wej — odpow;edział ob. B’ały- 
nia. Że wymienię chociażby do
datkowo kierowniczkę sklepu 
spożywczego przy ol. Rokosso
wskiego 47a Łucję Fojut, 
Franciszka Michalskiego — 
kierown:ka transportu i nasze
go racjonalizatora ob. Masta- 
larza, kierownika *echniczrego 
zakładu masarskiego przy ul. 
św. Marcina 43.

Dla porównania podam, że 
w roku 1949 zaledwie 20 
osób otrzymało awans spo'e- 
czny, w tym roku natomiast 
wykazać się możemy liczbą 
przekraczającą 200 osób

Nie tylko wysuwać, 
ale i O3t*e’:ować sfę
Postęp jest więc widoczny. 

Jest on jednak jeszcze daleki 
od ideału. W czym tkwiła t u- 
dność? Trudności wysuwania 
nowych kadr i opieki nad nimi 
wypływały przede wszys.kim z 
tego, że Powszechni Spółdziel
nia Spożywców jest nstyrucią 
wielobranżową i w swych czło
nach organizacyjnych rozprze
strzenioną na olbrzymim tere 
nie miasta Dalszi trudność 
tkwiła w tym. że nie ma raiv 
zakładowej, a orgamzacja par- 
tyjna jest zdecentralizowana.

Klęska kułaków i spekulantów 
ZWYCIĘSTWO PRACUJĄCYCH

Gorzowski świat pracy z za
dowoleniem przyjął stabilizację 
pieniędzy. Klasa pracująca Go
rzowa i powiatu z zadowole
niem przyjęła ustawę o pod
niesieniu wartości pieniądza- 
Świadczą’ o tym liczne wypox 
wiedzi robotników, chłopów 
i inteligencji pracującej, z któ
rych najbardziej charaktery
styczne przytaczamy.

Nie irać czasu
mąż zaufania załatwi dla Ciebie wymianę pieniędzy

dotąd możliwościach zorgani
zowania w miastach baz po
żywnych. Jest jeszcze wiele in 
nych nie wykorzystanych źró
deł paszowych względnie źle 
wykorzystanych. Cały szereg 
odpadków kuchennych ryb
nych, mięsnych idzie na marne 
uszczuplając produkcję zwie 
rzęcą.

A więc zagadnienie racjonal
nego wykorzystania odpadków 
jako paszy, oraz właściwej or
ganizacji zbierania tych odpad
ków — posiada doniosłe zna
czenie.

Inż. mgr K. Jankiewicz

Brak było więc czynnika, k'ó. 
ry niejako z urzędu sprawuje 
opiekę nad kadrami.

Stan ten ulegnie jednak 
radykalnej poprawie już w 
najbliższym czasie. W ramach 
biura kadr powstanie bowiem 
specjalny referat opieki nad 
wy suniętymi kadr a ml.

Zwiększy się
udział kobiet

Zagadnienie opieki nad wy
suniętymi kadrami urasta do 
problemu pierwszorzędnej wa> 
gi, jeżeli popatrzymy na nie 
pod kątem wykonania planu. 
Zap^nowany rozwój placówek 
produkcyjnych, handlowy:h i 
usługowych, osiągnięty może 
być jedynie przez intensywne 
szkolenie nowych Kadr i op'ekę 
nad nimi. Dotyczy to szczegól
nie kobiet, które są Otbrzynćm 
słabo wykorzystanym dotych
czas rezerwuarem eił robo
czych.

Podniesienie procentowe
go stanu liczebności kobiet z 
dotychczasowych 54 proc, do 
70 proc, jest naszym zada
niem na najbliższą przy
szłość.
Czy Powszechna Spóidz elnia 

Spożywców plan swój wykona? 
— okaże to najbliższa przy
szłość. Już dzisiaj jednak 
stwierdzić możemy że spół
dzielcy wykryli źródło swych 
trudności i błędów, krytycznie 
sytuację przemyśleli i ©precy
zowali plan działania. Możemy 
więc być dobrych myś’i

CZ. W AS A

STANISŁAW TOMCZAK — 
pracownik fizyczny Państwo
wego Tnstytutu Weterynaryj
nego mówi: Wprowadzenie 
zmiany pieniądza witam z ra
dością, a w posunięciu tym wi
dzę dalszą stabilizację życia w 
Polsce Zmiana pieniędzy to 
gwarancja wykonania planu 6- 

panie — tali się starsza 
dama w (nie) pewnym 

wieku — czy pan mi wierzy, 
ie od szkolnych lat poza 
ołówkiem do biwi ani razu 
nie miałam w ręku ołówka 
w tym celu, aby dodawać 
czy też odejmować?

— Absolutnie wierzę — 
odpowiada rozmówca z głę
bokim przekonaniem — wie
rzę zwłaszcza, że nie miała 
go pani w ręku, aby — 
odejmować.-

— Otóż niech pan sobie 
w} obrazi. że teraz godzina
mi s edzę nad papierem / li
czę, liczę, liczę...

— Przepraszam, a co pani 
liczy?

— Jakto co, moje prywa
tne kapitały I

— Kiedy pani chce liczyć 
niech pani liczy, ale rzecz 
w tym, aby to co pani liczy 
już się więcej nie liczyło.

* w *
' ie wszyscy przynoszą do 

banku pieniądze odli
czone. Zdarzają się 1 takie 
wypadki jak powyżej. Przed 
kasą bankową staje jakaś 
paniusia, trzymając w ręku 
garść banknotów i mówi:

— Przyniosłam do wymia
ny.

— Ile? — pyta kasjer.
— Jak to ile? Wszystko 

co miałami
— Ale ile tego jest w zło

tych?!
— Skąd mogę wiedzieć, od 

tego pan jest kasjerem żeby 
przeliczyćl

♦ * *
ajłatwiej i najprościej 
wymieniać pieniądze po

przez delegatów zakłado
wych, zbiorowo. Niestety

letniego, to dalszy krok w dro
dze do socjalizmu.

Mówi chłop...
ANTONI BORECKI — chłop 

z gromady Lipki Wielkie mó
wi: zmiana waluty na wysoko- 
wartościową podniesie zaufanie 
mas chłopskich do naszego pier 
niądza. Obecnie wiemy, że zło
tówka przez nas posiadana bę
dzie miała tę samą wartość za 
rok i później. Jako małorolny 
chłop nie mam wielkiego zapa
su gotówki- Nie wielką stratę 
chętnie poniosę, wiedząc, że po 
odebraniu pieniędzy z rąk ku
łaków i spekulantów podniesie 
się zaopatrzenie w potrzebne 
artykuły i możność ich nabycia- 
Uważam, że zmiana pieniądza 
to nowy krok do podniesienia 
ogólnego dobrobytu.

Pozytywna jest również wy
powiedź MARII BIAŁOZORO- 
WEJ — członka Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej. Ob- 
Białozorowa tak mówi: Wpro
wadzona w dniu 28 bm. przez 
Sejm Ustawodawczy ustawa o 

i zmianie systemu pieniężnego 
idzie całkowicie po linii polep- 

I szenia bytu klasy robotniczej 

— jak dotąd — duża część 
wymieniających woli upra
wiać „partyzantkę". Do cze
go prowadzi taka „walka 
podjazdowa" w stronę o- 
klenka kasowego, ilustruje 
wymownie załączony rysu
nek naszego karykaturzysty.

Nie ma żadnego powodu 
do paniki, każdv zdąży Wy
mienić swoje pieniądze na 
czas!

Ale można to powtarzać 
ludziom aż do znudzenia, a 
oni swoje.

— Ponie — szepce ktoś do 
sąsiada tłocząc się w kolej
ce do kasy — słyszałem, że 
od jutra będą wymieniali 
tylko po 50 zł i to wyłącz
nie na legitymacje Towarzy
stwa Przyjaciół Zwierząt...

— A pan należy?
— Nie należę, ale mam w 

domu trzy rasowe pinczerki. 
1 żeby pan wiedział jak sta
rannie utrzymane...

♦ **
pan Czkawka, z zawodu 

wolny sympatyk napo
jów wyskokowych, nie mógł 
dostać wódki w gospodach i 
zmuszony był wypić swoją 
„ćwiartkę" z „kumplem" w 
domu.

rzecz pożyteczna, nie mówię, 
dlaczego nie, pieniądz musi 
być równy i sztywny, na
wet pochwalam, ooowszem, 
ale z jednym- s:ę nie zga
dzam: że zdrożała wódkal 
Energicznie protestuję. Z na
ciskiem. Bo już taki robi się 
zwyczaj, że co by się nie u- 
chwalało, to zaraz bije się 
po kieszeni na.s, tronko- 
wych. „Przy okazji" —. cho
roba! JASKI 

oraz mało- i średniorolnych 
chłopów w niczym nie uszczu
plając ich budżetów domowych. 
Reforma pieniężna uderza je
dynie, i całkiem słusznie, po 
kieszeniach spekulantów i lich
wiarzy, których zapasy gotów
kowe w ten spbsób poważnie 
się zmniejszą. Siła nabywcza 
nowego pieniądza wzrasta 
trzykrotnie na korzyść klasy 
robotniczej. Również wkłady 
oszczędnościowe ludzi pracy są 
całkowicie zabezpieczone przed 
jakąkolwiek stratą.

...I działacz związkowy
MARIAN PORADA — sekre

tarz Po,w. Rady Zw. Zawodo
wych tak mówi o nowej usta
wie: Uchwała Rady Ministrów 
z dnia 28. 10 1950 r. iesi nową 
zdobyczą świata pracy która 
wzmocnj jego zaopatrzenie, od
bierając spekulantom j wyzy
skiwaczom nieuczciwie nagro
madzone pieniądze- Wymianę 
pieniędzy uważam za zdecydo
wanie korzystną dla świata 
pracy i w ten sposób została 
ona przyjęta przez gorzowską 
klasę robotniczą. W kształtowa
niu się cen z radością witam 
zwyżkę ceny na wódkę Wysoka 
cena wódkj zmniejszy jej spo
życie a tym samym podniesie 
zdrowotność robotnika i jego 
wydajność w pracy.STRONA 4 Nr 300
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Liga Przyjaciół Zotnierza
wychowa Po’sce oddanych patriotów Junacy wykonali swoje —

W dniu 29 bm. o godz. 10 od-' „mistrzem latających pałeczek", 
była się w Izbie Rzemieślni- Bogaty 
czej pierwsza 
Miejska L. P. 2. 
główny referat wygłosił płk. 
Górecki. Mówca 
byłe TPŻ nie spełniało właści
wych zadań, biorąc na siebie 
raczej pracę charytatywną. 
LPŻ będzie popularyzować wie
dzę wojskową i techniczną 
wśród szerokich rzesz ludności, 
współpracować na polu kultu
ralno-oświatowym z wojskiem, 
poznawać tradycje bojowe Lu
dowego Wojska Polskiego i 
Armii Radzieckiej. LPŻ będzie 
w społeczeństwie rozwijać kwa
lifikacje 'wojskowe, przygoto
wywać młodzież do zaszczytnej 
służby wojskowej. Między inny
mi będzie prowadzone szkole
nie strzelectwa, ratownictwa, 
służby motorowej, obrony prze
ciwlotniczej., spadochroniar
stwa, łączności i in.

Wkrótce zostanie otwarte w 
Poznahiu centrum szkoleniowe, 
wyposażone w odpowiednie 
pomieszczenia, sprzęt i strzel
nice. Stosownie do zamiłowań 
członków, będą prowadzone 
odpowiednie kursy. Aby wyko
nać swe zadania, należy Ligę 
umasowić i oprzeć o robotni
ków, chłopów i pracującą inte
ligencję. Liga wychowa Polsce 
oddanych patriotów, gotowych 
zawsze stanąć do jej obrony. 
LPŻ wzmocni obronność kraju 
i stworzy zaplecze Ludowego 
Wojska Polskiego.

*

O godz. 17 rozpoczął się wie
czór muzyki, pieśni i tańca w 
sali Domu Rzemieślniczego, 
która wypełniła się po brzegi 
członkami i sympatykami LTŻ. 
Oprócz artystów scen poznań
skich, zasłużone brawa zbierał 
świetlicowy zespół baletowy 
Centrali Rvbnej„ z 14-letnią 
Guz-kówną na czele. Był to ich 
trzydziesty występ i trzeba 
podkreślić uwieńczony sukce
sem. Henryk Zacharek, solista 
na ksylofonie, został przez nie- 
któiych słuchaczy nazwany

Konferencja
Po zagajeniu

wskazał, że

program wypełniały 
również utwory, wykonane 
przez zespół akordionistów LPŻ 
pod dyr. prof. Guzińskiego.

LPŻ w swej akcji kult.- 
ośw. przygotowuje zastępy pre-

Przy budowie ulicy Cbocim- 
skiej w Poznaniu zatrudnieni 
byli do niedawna junacy SP 

I z Kieleckiego. Jak wiadomo 
I w niedzielę nastąpiło uroczyste 
pożegnanie wszystkich juna« 
ków z Kielcczyzny, którzy w

wzorowym wywiązywaniu się z| ków przewidziano także drogę

, ~ L ków z is.ieiccznznv, Którzy w
legentow. Opiocz istmejącego dniu wczorajszym opuścili Po- 
Teatru Kameralnego, powstanie znań Część z nich zatrudniona 
stały ~ ~ ’ ’Teatr-Operetka i zespół. była przez miesiąc przy pier- 
orkiestry dętej. Zespół akordro-, wszych pracach, związanych 
nistów liczy obecnie 55 osób. ■ z terminowym oddaniem do u- 
Wszystko to będzie udostęp- żytku tej nowej ulicy. Pisaliś= 
nione wojsku i członkom LPŻ., my przed kilku tygodniami o

Intensywne
doszkalania gospodarcze kobiet
Spółdzielczość spożywców 

prowadzi intensywnie doszka
lanie gospodarcze kobiet — 
członkiń spółdzielni. Organizo
wane licznie pokazy i kursy 
racjonalnego żywienia i szycia 
spotykają się z wielkim uzna
niem ze strony kobiet. Na prze
strzeni bież, roku zorganizowa
no 1517 pokazów i 228 kursów.

za-

obowiązków i o przodujących 
junakach, którzy wspomagani 
byli przez fachowców^ Miej
skiego Przedsiębiorstwa Bu
do wdanego.

W okresie miesiąca junacy 
przewieźli około 1400 m* zie
mi, około 240 m* żwiru, prze
rzucili około 120 m8 tłucznia, 
540 m’ podkładu oraz ułożyli 
i zaklinowali prawie 1500 m kw 
podkładu Przeciętnie pracowa= 

junaków, 
sprawnie, 

z zapałem 
z nich zo-

rowerową
O ile jednak roboty nadal 

posuwać się będą w tym tem
pie jak obecnie, wątpliwe jest 
czv ulica 
oddana do 
nastaniem 
starczenie 
wiedniego 
nika

Harcerski 
wieczór świellicowy 
poświęcony Korei
Harcerze 8 Szkoły Ogólnokształ

cącej przy ul. Bosej w Poznaniu 
rozwijają żywą działalność w 
świetlicy szkolnej Poszczególne za
stępy urządzają cze.sto wieczorki 
naukowe i wieczornice świetlicowe. 
Urządzony w ubiegły czwartek wie
czór świetlicowy poświęcony był 
bohaterskiemu ludowi Korei wzię
ły w nim udział harcerki pierwszego 
ogniwa I zast. pod kierowinctwem 
Janiny Łowićzakówny. Oprócz śpie
wu i recytacji zbiorowych wiersze 
wygłosiły harcerki — Abramowi- 
czówna, Goździerska i Żarnowiec
ka. Duże zainteręsowanie wywoła
ła pogadanka o Korei wygłoszona 
przez druhnę Pawłowską. Na wie
czorze obecni byli przedstawiciele 
Komitetu Rodzicielskiego, i Zarządu 
Miejskiego ZMP oraz dyrekcji szko
ły. Przodownik drużyny ob. Jan 
Malicki podkreślił duże wyniki ja
kie osiągają w swej pracy harce
rze w szkole przy ul. Bosej fost)

Liczba 54 437 kobiet przeszko
lonych na kursach i pokazach 
mówi nam o przydatności i po
pularności kursów.

Kursy i pokazy są
ledwie jedną z form pomocy 
dla członków spółdzielni. Inną 
formą to organizowane zakła
dy usługowe, takie, 
życzalnie, poradnie 
i gospodarcze.

W obecnej chwili
Polski mamy 21 wypożyczalni 
sprzętów gospodarstwa, 
miętać trzeba, 
organizowania 
postanowione 
niedawno.

Sieć zakładów usługowych 
obejmie wkrótce wszystkie 
miasta, (szp)

jak wypo- 
krawieckie

na terenie

Pa- 
że zagadnienie 

wypożyczalni 
zostało dopiero

ło dziennie 30—35 
Roboty przebiegały 
chłopcy pracowali 
za co zresztą wielu 
stało wyróżnionych.

Niestety po wyjeżdzie bry
gad SP praca przy ul. Chocim’ 
skiej znacznie zwolniła tempa 
i z powodu braku ludzi prawie 
nie postępuje naprzód. Do’ 
tychczas ukończono prawie 
prace ziemne, ułożono około 
1000 m bieżących krawężnika, 
przv czym około 400 cemento= 
wego, reszta niestety z powodu 
chwilowego braku odpowied’ 
niego materiału została 
wykonana z kamienia grani
towego. Ułożono część pod’ 
kładu (kamień) 7 tzw wpustów 
gulikowych (są to. urządzenia 
kanalizacyjne). W ramach 

■ własnych wykonany został wy 
kop oraz dokonano ułożenia 1 

I przyłączenia wpustów do ka= 
nałów. Pozostaje jeszcze do= 
kończen:e krawężnika, ułoże
nie tłucznia i wałowanie Zo- 

i stały także rozplanowane chod
niki, przy czym oprócz trawn •

będzie mogła być 
użytku jeszcze przed 
zimy. Chodzi 

materiału i 
kontyngentu

Również jednak 
znaczenie ma — pogoda, 
ona dopisze, a władze miejskie 
postarają się o ludzi, można 
będzie przed Bożym Narodzę’ 
niem wykończyć całość prze* 
widzianych prac. Sądzimy, że 
przy odpowiednich staraniach 
zobowiązania dadzą się zreali. 
zować. Leży to w Interesie za* 
równo mieszkańców dzielnicy 
PogodnodCasztelanów, jak 
miasta.

o do> 
odpo- 
robot« 

duże 
O ile

(Stes)

1

Wystawa Fotografiki T. Cypriana

Zapomniany lokal
szpeci aliee

Ir

Na narożniku Starego Rynku 
i ulicy Szkolnej stoi duży bu* 
dynek, sięgający tyłami ulicy 
Koziej. Gmach ten ucierpiał 
znacznie na skutek działań 
wojennych, jednakże pokryto 
go dachem i. wyremontowano 
parter, przeznaczając go na 
sklepy. Tak przynajmniej zro
biono z lokalami od strony 
Starego Rynku, Szkolnej i Ko* 
ziej. Wszystkie sklepy są czym 
ne lub w trakcie uruchamiania.

Zagadkę stanowi tylko lokal 
narożnikowy u zbiegu Starego 
Rynku i Szkolnej — dotąd nie

tknięty i z dala straszący swą 
martwotą i zniszczeniem. Pisa= 
no już nawet kiedyś o najbar
dziej niewłaściwym użytkowa^ 
niu go w porze nocnej przez 
nieodpowiedzialne jednostki.

Przypuszczamy, że MHD czy 
PSS zajmie się losem zapom’ 
nianego lokalu i przywróci wy» 
lotowi ul. Paderewskiego nor
malny wygląd. Może nawet do= 
czekamy się wyremontowania 
całego obiektu?

W.P.
Korespondent „Głosu"

Jednym z dowodów żywot
ności poznańskiego Oddziaju 
Polskiego Towarzystwa Foto
graficznego ■ są rejularne wy- 
stawy w Specjalnym saion e 
przy ul. Paderewskiego 7. W tej 
chwili odbywa się tam wysta
wa indywidualna Tadeusza Cy
priana.

Cypiian przyczynił się do 
rozwoju fotografiki w Polsce 
(fotografika znaczy: fotografia 
o aspiracjach artystycznych). 
Ma poza sobą masę wystaw, 
pisze podręczniki techniczne 
it‘d. Jeżeli mamy dziś szereg 
wybitnych fotograf ków, god
nych tego miana, zasługa to w 
dużej mierze pionierów w ro
dzaju Tadeusza Cypriana.

Aktualna wystawa pokazu;e 
nam Cypriana w szerokim wa
chlarzu lat 1914— 1950. pozwa
lając wyrobić sobie zdanie o 
tej twórczości.

Cyprian należy jeszcze do 
generacji, interesującej się 
głównie „pięknem motywu' 
czy natury („śnieg i słońce", 
„wędrówki" itd.) — mn:ej pro
blemami samej sztuki fotogra
ficznej (świadoma kompozycja). 
Oczywiście, że jednak warto
ści artystyczne pojawia;ą eię 
tam, gdzie do reprodukcji in
teresującego przednrotu do
szedł efekt celowej. log'cznej 
budowy zdjęcia.

Z eksponatów najbardziej pod 
tym względem zadowalających 
podkreślmy: ,, Wojnę 
(także o wartości 
nej), „Casablankę" 
najlepszą pracę ni 
Cyprian zastosował 
cydowaną grę cze ni, 
tym zręcznie zrównoważył kom
pozycyjnie: dużą p.amę stoją 
cej postaci na lewo i mniejsza, 
siedzącego Araba, ale wzbogr- 
cocą pionową linią muru. Czar
ne ramy z obu stron zamykają 
„architekturę" obrazu.

Dalej: „Łodzie" ma;ą cieka
wą formę, gdzie równoważą się 
masy przedmiotów: górna i do’- 
na. „Przy podwieczorku" wy
zyskuje fotografik rytm elips 
filiżanek (w perspektywie). „Re
fleksy" są zbudowane na prze
kątnej zdjęcia (podobnie „Małe 
nic", gdzie wydłużony cień sta 
nowi oś kompozycyjną).

Tematycznie dominują 
wystaw:e 
dotychczasowego 
Oczekujemy z kolei fotograf:- 
ki zajmującej się więcej czło
wiekiem.

Wystawę urządził oddział po
znański starannie i ze sma
kiem, co się tyczy rozmieszcze
nia eksponatów i napisów.

Dr F. M. Nowowiejski

— 1914" 
ekspresyj-
— bodaj 
wystawie, 
tutaj zde-
, a przv

na 
krajobrazy (wp'yw 

malarstwa).

TEATRY

WYSTAWY
Centralne Biuro Wystaw Artystycznych — Od

dział w Poznaniu, al. Marcinkowskiego 28. Wystawa 
malarstwa, rzeźby grafiki i ceramiki pn. „Plastycy 
w Walce o Pokój“. Otwarta w dni powszednie od 
godz. 10—18, w niedziele i święta od godz. 10—17.

IM1IO
TYGODNIK

[yCIEPC/Ntk ~|i|7 I. P-V<-K I

lOA KULTURA

WIELKI — Dziś o godz. 19 „Cyganeria" G. Pucci
niego. Jutro „Aida" G. Verdiego.

POLSKI — Dziś i codziennie o godz. 19 — „Ham
let" w. Szekspira.

NOWY — Dziś i codziennie o godz. 19 ,Obcy cień" 
K. Simonowa.

KOMEDIA MUZYCZNA — Dziś O godz. 20 „Pięk
na oberżystka" Goldoniego Jutro nieczynny.

MŁODEGO WIDZA — Dziś o godz. 18 „Góry Wo- 
robiowe". Jutro nieczynny.

KINA
Apollo — godz. 16, 18. 20 „S.O.S"
Bałtyk — godz. 16.30, 18.30 i 20.30 „Niebezpieczeń
stwo śmierci"
Muza — godz. 14, 16, 18 1 20 „Maaret".
Warta1 — godz. 11 1 12 Program aktualności nr 42 

(Lekkoatletyczne mistrzostwa Europy w Brukseli) 
godz. 14 16 „Postrach mórz", 18, 20 „Tchórz"

Rialto — godz. 16, 18 i 20 „Symfonia Pastoralna"

MUZEA
Muzeum Narodowe czynne: we wtorki, czwartki 

i soboty od 9—15 w środy i piątki od 12—19, w nie
dziele i święta od 10—15.

Muzeum Archeologiczne (ul. Sew. Mlelżyńsklego 
nr 26/27, czynne w niedziele i święta od godz. 
10—14, wtorki i czwartki 9—15, środy i piątki 13—19, 
w soboty 9—12. w poniedziałek zamknięte.

Redakcja: Poznań ol Grunwaldzka 19 narożnik Mar. 
Celińskiej Telefony: redaktor naczelny 77-68 za. 
stępca nacz redaktora 78-38 sekr redakcji 77-90 
dzia> listów i interwencji 78-57 dział depesz 78-14. 
nocny 64-72

łedaktor naczelny: Jan Zaolerskl.
Redaktor naczelny orzylmule w godz od 12—13

Prenumeraty na „Glos Wielkapoiski" przyjmuje P P K. 
,,RUCH“, teł prenumeraty 62-25, tel, komisu 75-65, 
nr k-ta V-6714.

Biuro ooioszeń: Poznań al Gen Świerczewskiego 3. — 
Telefon 62-31. — Konto PKO Poznań nr V-6777'llo 
czynne od godz 7—16 30 w soboty do 14.30

Wydawca: Spółdzielnia Wydawniczo-Oświatowa ,Czvtei 
nik". Delegatura w Poznania ul Grunwaldzka 19. 
telefon 62-70 1 64-75.

Tłoczono: Wielkopolskie żakiad* Graficzne 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wvndrębnkin» 
Zakład Główny w Poznaniu K—1—19606

V/torek, dnia 31 naidz. 1950

PROGRAM II
(Fala Poznania 249 m)

(Zastrzega się zmiany 
w programie)

5.10 Początek audycji; 5.15 
Streszczenie wiadomości po
rannych: 5.20 Koncert; 6.00 
Streszczenie wiadomości po
rannych; 6 05 Gimnastyka;
6.15 Muzyka; 6.50 Audycja dla 
kobiet wiejskich; 7 00 Dzien
nik; 7.20 Wszechnica Radio
wa; 8.00 Streszczenie dzienni
ka porannego; 8.35 Aktualno
ści Foznania i program dnia;
8.15 Przerwa; 13 25 Program 
dnia: 13.30 Audycja szkolna 
dla klas i—II; 13.50 Audycja 
szkolna ,,U nas i na świecje"* 
14.10 Utwory skrzypcowe;
14.30 Audycja szkolna dla klas 
licealnych; 15.00 Koncert;
15.30 Audycja dla dzieci; 
15.50 Muzyka kameralna; 
16.20 Nasi korespondenci pi- 
szą; 16 30 Utwory Racba; 
16.45 Ludzie planu 6-ietniego: 
17.00 Dziennik: 1715 Koncert; 
18.00 Muzyka: 18 10 Montaż 
poetycki Ireny Osuehowskiej 
)>t. „Młodzież szkolna walczy 
o pokój"; 18.25 Uwertury ope
rowe; 18.40 Poznański dzien
nik wieczorny; 19 00 Wszech
nica Radiowa- 19 20 Muzyka 
ludowa: 19.40 Lekcja j zvka 
rosyjskiego; 20.CO Dziennik;
20.30 Koncert symfoniczny;
21.30 Muzyka ( aktualności; 
22.25 Muzyka taneczna; 23.00 
Ostatnie wiadomości; 23.10 
Utwory Jerzego Fryderyka 
Haendla; 24 00 Koniec audycji.

zasasmieku tvcu* u>alcxy: 
tnKrZMSM.UTEłtf M 0 KUŁTUBE SO(. 
«»-*rvSTYCZMESO» JAllSTYCZNĄ.

Wolne posady

Gosposia samodzielna, uczci
wa, poszukiwana. Warunki do
bre. Jackowskiego 58. m. 1.

4499p

Gosposia lub pomoc domowa 
potrzebna. Zgłoszenia: Skład 
obuwia, Poznań, Rokossow. 
skiego 45. 10852g

Gosposie z świadectwami przvl- 
miemy. Poznań, Jackowskiego 
nr 50, m 4. 10818g

Pomoc domowa do wszelkich 
prac, bez noclegu, potrzebna. 
Restauracja, Woźna 3. 10854g

Potrzebni robotnicy i furmani 
do robót przewozowych. Zgło
szenia: Lineburg, Ostrówek 
nr 9/10 (Sródka), do godz. 7 
rano. 5729p

Szuka posady
Początkującą higienistka szuka 
zaięcia u 'ekarza lub dentysty. 
Oferty Głos Wlkp. dla 108492-

Kursy wy szrenią 
muryuars' kro

Liga Morska, Zarząd Okręgu 
Poznańskiego organizuje wstęp
ne kursy przysposobienia ma
rynarskiego dla kandydatów do 
szkół Ministerstwa Żeglugi, o 
chotników do służby w Mary
narce Wojennej oraz dla ama
torów sportu żeglarskiego.

Wiek przyjmowanych kandy
datów: do służby ochotniczej 
w Marynarce Wojennej roczni
ki 1932 i 1933, do szkoły junio
rów — Państw, Centrum Wy
chów. Morsk. roczniki 1933 do 
1936; dla aktywistów Ligi Mor
skiej wymagany jest wiek 17— 
25 lat.

Kurs rozpocznie się 15 listo
pada br. Zgłoszenia przyjmuje 
się do 10 listopada. Bliższych 
informacji udziela Zarząd O- 
kręgu Ligi Morskiej w Pozna
niu, ul. Chełmońskiego 2, I p.

(Kd).

Miła rozrywka 
dla chorych

■ W ubiegłą niedzielę odbyła 
się na terenie Kliniki Ginekolo-. 
gicznej w Poznaniu impreza 
rozrywkowa, zorganizowana dla 
chorych i personelu szpitalne 
go. w ramacłt Czynu Paździer
nikowego, przez zarząd- Ligi Ko
biet i Radę Kobiecą tariit. kli
niki.

Zebranych powitała w mi
łych słowach przewodnicząca 
koła Ligi Kobiet, oh. Tuszew- 
ska. Program imprezy, dobrze 
przemyślany, był dla chorych 
miłym urozmaiceniem życia 
szpitalnego i wprowadził obec
nych w prawdziwie beztroski 
nastrój. Na całość złożyły się 
recytacje, tańce i śpiew, prze
platane muzyką w wykonaniu 
orkiestry Zakładu dla Ociem
niałych w Owińskach.

Zakończono imprezę Mar- 
j szem Rewolucji Paździemiko- 
| wej. (Ha-Pe)

Obwieszczenia

Zakłady Gazownictwa Okręgu Poznańskiego ni
niejszym zawiadamiają P. T. odbiorców gazu, 
że z dniem 1 XI 1950 r. przystępują do bez
pośredniego inkasa. Wystawiane przez inkasen
tów rachunki za gaz płatne będą natychmiast 
przy odczycie. Niezapłacenie rachunków na 
miejscu powoduje doliczanie kosztów manipu
lacyjnych, a nadto nieuregulowanie należności 
w terminie 7-dniowym — wyłączenie dopływu 
gazu. Poznań, dnia 27 X 1950 r. Zakłady Ga
zownictwa Okręgu Poznańskiego Przedsięb. 
Państw. Wyodrębnione Poznań, ul. Grobla 15, 
Dyrektor (—) inż. Z. Wirbser, K2400

ą OGŁOSZEłilA PRÓBKĘ U
Nauka

Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela SzczurkóWna, Jan Szczu
rek, Marcinkowskiego 2a.

10787g

Sprzedaże
Parcele różnych wielkości, Po- 
znań-Chartowo — korzystnie 
sprzedam. Oferty: Księgarnia 
Bilicz, Roosevelta 19. 10796g

Zegar stojący, stan dobry — 
ckazja. Magazyn mebli. Po
znań, Rybaki 6.______ 10575g

Sto.owy, starszó wykonanie, 
dębowy, iak nowy, okazy (nie. 
Magazyn Mebli. Poznań, Ryba, 
kjjk___________________ 105762

Lawy i różne inne narzędzia 
stolarskie sprzedam za bezcen. 
Magózyn Mebli. Poznań. Ryba- 
k< 6. 10578g

Kupna
Siarę srebro, monety, kupuje 
Laboratorium Kaiser. Roose- 
'felta 9. m. 3_________ 4409p

Kupię okazyjnie samochód ma
łolitrażowy. Oferty Glos Wici 
kopohki dla 4523p.

Kupis dom ogrodem « —•>. 
ololicy Kościan. Leszno, Go. 

styń. — Jan Wojciechowski, 
Czerwonawieś, poczta Krzywotf, 
pow. Kościan 4522

Wolne lokale
PekćJ do wynajęcia. Skryta 7, 
m. 3. IO847g

Szuka lokalu
Triyesobewa rodzina bezdziet
na, kulturalna, poszukuie 1—2 
pokoi. Oferty Gło$ Wielkapol- 
ski dla 10788?.

Mieszkania 1 wzgi. 2-pokoio- 
wego kuchnia za zwrotem ko
sztów poszukuję. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 4524p,

Zguby
Zgubiono legitymację Związku 
Zawodowego Budownictwa nr 
85 689. Danuta Strugalska.

4525p

Skradziono legitymację Ubez. 
pieczalni Społecznej Poznań 
dowód osobisty, zameldowanie 
stałe, wydane Wałbrzychu, ns 
nazwisko Mieczysław Lubo- 
wicki. J0851S

Wielka 
zabawa taneczna 

na pomoc gwiazdkową 
W dniu 4 listopada br. o g.

20 w sali reprezentacyjnej Iz* 
by Rzemieślniczej przy ulicy 
Niezłomnych w Poznaniu od
będzie się „Wielka zabawa ta# 
neczna'* urozmaicona występa* 
mj organizowana przez Komitet 
Imprez Zrzeszenia Katolików 
„Caritas". Dochód z imprezy 
przeznaczony jest na pomoc 
gwiazdkową dla najbiedniej® 
szych miasta Poznania. (kd)

Zamawiajmy
piękne kalendarze SFOS

Miejski Komitet Odbudowy 
Warszawy w Poznaniu, ulica 
Fredry 7 pokój 10 przyjmuje 
do dnia 4 listopada br. pisem* 
ne zamówienia Zbiorowe na 
kalendarze terminowe na rok 
1951. Kalendarze te są bogato 
ilustrowane widokami odbudo
wy Warszawy. Rozprowadza 
się je w celu uzyskania fun* 
duszów na odbudowę Stolicy. 
Cena kalendarza wynosi 200 
zł Wpłaty dokonuje się po 
wykonaniu zamówienia, w cl^ 
gu listopada i grudnia, (kd)

OBYWATELU!
Tylko 15 minut!

Przyjdź - Zw-edź - Kup
Rozdzielnia PPK .Ruch" Po

znań — śró: mieście przy ul. 
Masztalarskiej 8 urządziła 
„Wystawę Prasy : Książki" 
Wystawa czynna jest od godz. 
10 — 18 do drra 7 listopada 
włącznie.

Można korzystnie nabyć 
wszelkie czasopisma ia*dzieck;e, 
czeskie, polskie oraz książki z 
dziedz ny zagadnień politycz
nych, społecznych, ekonomicz
nych i beletrystycznych.

Szeroki wybór lektury szkol
nej, czasopism 5 książek, dla 
m odzieży i dzieci.

'Korzystajcie z okazji.

KRONIKA
PUOZIEHIK

WTOREK (Słońce w.: 6.44
.... I zach.: 16 28
W'qilia (Księżyc w.: 18.17

Wszskich święt, zach.: 12.03

w is/r •uer--»’vy
Dyżur pełni: Szpital Miejski nr 1 

(tel. 311-11)
Pogolowtc PCK 66«»
Straż Pożarna - (888 777?
Komenda Milkli Oby w *'881

ZEBRANIA
'Walne zebrań;? członków Związ

ku Bo-jown ków o Wolność i De
mokrację Oddział Śródmieście w 
Poznaniu Koło terenowe .Piaski" 
odbędzie się we w’orek 31 paździer
nika 1950 r. o godz, 18.30 w sali 
„Domu Pocztowca" przy al. Mar
cinkowskiego 20.

Pracownicy poszukiwani
Finansisty-księgowego na kierownicze stanowi
sko poszukuje zaraz poważna instytucja pań
stwowa. Oferty z życiorysem należy kierować 
do „Głosu Wielkopolskiego" dlś K2392.

- JAWtyaj

Zegarek „Omega" zgubiono 
czwartek. Zwrot nagrodzę. — 
Garbary 22. m. 7. 10853g

; Zgubiona legitymację 8855 
[ Wydz. Farm. Weronika Zaja- 
i cówna,_______ 10856g

Późne

Radioodbiorniki i wzmacniacze 
naprawia W. Z. Ela. Poznań. 
27 Grudnia 9 10806g

Maria Zielińska 
przeżywszy lat 47.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 2* XI, o 
godz. 10.30 Z kaplicy cmentarza w Junikowie.

Ciężko strapieni ’ 
mąż 1 rodzina

Poznań, Pamiątkowa 12 m. io losssg

Zginął 28. 10. pies angielski 
boks, żółty, okolicy Rynku Ła
zarskiego. Oddać za wynagto 
dzeniem. Rokossowskiego 81 
m. 5. 10850g

Nr 300 A STRONA 5

» Dnia 29 X 1950 zasnęła w Bogu po długich 
1 ciężkich cierpieniach, moja najdroższa i ni
gdy niezapomniana żona, śp.

z Szeszyckich
AA " &"• * ■



Dz ień powszedni Kraju Rad

Rekord szybkości
samochodu radzieckiego

Znany konstruktor radziecki 
inżynier A. Pelcer zbudował 
samochód wyścigowy ,-Zwic- 
zda 3-M“, którego próby tech
niczne odbyły się w ostatnich 
dojach na szosie pod Moskwą. 
Samochód kierowany precz, 
wybitnego sportowca Korola 
rozwinął wyjątkową szybkość 
i przebył jeden kilometr w 
ciągu 17.56 sekundy, co ozna
cza przeciętną szybkość ponad 
205 kilometrów na godzinę.

wyposażenia będzie stacja 
„Komsomolskaja Kolce wa ja", 
której centralną część stano
wić będzie wielka sala opiera
jąca się na 72 kolumnach z 
marmuru Osiem obrazów7 mo
zaikowych ilustrować będzie 
wielką przeszłość Rosji. Nato
miast centralna sala stacji
Ogród Botaniczny-'1 .zawierać 

będzie cykl obrazów przedsta
wiający stalinowski plan prze
obrażenia przyrody.

Należy podkreślić, że szyb
kość osiągnięta przoz ,,Zwie~ 
zda 3_M-1 bije wszystkie do
tychczasowe osiągnięcia samo
chodów identycznej klasy.

0 zbiornikach wodnych
ZSRR

Fo$e stacje 
moskiewskiego metra
Metro moskiewskie otrzyma 

nowe stacje, których projekty 
architektoniczne zostały już 
zatwierdzone. Głównym tema
tem dekoracji wnętrz tych no
wych pałaców podziemnych 
będzie pokojowa praca ludzi 
radzieckich oraz walka ZSRR 
o pokój na świecie. Sale będą 
wyposażone w liczne rzeźby, 
ornamenty i mozaiki. Wspa
niałą pod względem formy i

Ogólnokrajowy Naukowo — 
Badaw7czy Instytut Morskiej 
Gospodarki Rybnej i Oceno- 
grafii wydał ostatnio dwuto
mową pracę, w której wzięło 
udział 44 wybitnych uczonych 
radzieckich. Praca ta nosząca 
tytuł ,.Przemysłowe ryby 
ZSRR11 zawiera szczegółowe 
wiadomości z zakresu biologii 
i połowu około 260 gatunków 
ryb żyjących na wodach Zwią
zku Radzieckiego. Należy nad
mienić ,że żaden kraj na świę
cie nie posiada tak wielkiej 
różnorodności gatunków ryb 
będących przedmiotem maso
wego połowu.

i

jeszcze Kolejarze z 
„młodszymi" (I B) z 
Różne w tych roz- 

byly... koleje Koleją.

ponętną 
Kolejarz 
w Po-

TT ezstronme trzeba przy
znać, że poziom naszego 

hokeja na trawie jest coraz 
wyższy, drużyny coraz bardziej 
wyrównane. Choćby fakt ostat
niej porażki mistrza Polski 
Związkowca z Kolejarzem fo
bie drużyny gnieźnieńskie), jest 
tego oczywistym dowodem. 
Mistrz Związkowiec może s‘ę 
jednak porażką nie p.zejmo- 
wać: jego pierwsze miejsce nie 
ulega dyskusji. Niewyjaśniona 
jest dotąd sprawa wicem strzo. 
stwa. Kuszą się o tę 
lokatę dwie drużyny: 
Gniezno i Włókniarz 
znaniu. Zobaczymy.

szaw7skich herbach lokalnych 
AZS —• Spójnię.

rT’ymczasein koszykarze 
choć nie wszyscy dobrze 

się już rozgrzali, poznański Ko
lejarz odnosi drugie zwycięstwo 
bijać krakowską Gwardię; poz
nański Związkowiec przegra] 
wprawdzie z silną łódzką 
nią, ale pokazał piękną 
zespołową.

Nie pozostały w cieniu 
szykarki, które w niedzielę 
zegrały dwa spotkania. I tak: 
krakowska Gwardia pokona a 
stołecznego Kolejarza, a w war-

\V/ przyszłorocznych
łV grywkach 1 ligi piłkar

skiej drużyny odwiedzać będą 
Szczecin. Mistrzem grupy za
chodniej zostali Gwardziści 

: znad szczecińskiego zalewu Z 
' radością witamy ich wejście 
i do ekstra klasy piłkarskiej. 
; Mamy więc w nie: drużynę z 
■ naszej zachodniej rubieży.
! W II za to lidze nie powiodło 
; się ostrowskiemu Kolejarzow:.- 
I spada do A klasy po przegra
nej z Kolejarzem z Bydgoszczy. 
Mniej miłe wydarzenie. „Inwa
zja Kolejarzy" specjalnie na
silona jest w wspomniane 
A klasie. Oto na czele dwóch 
grup et0)ą: Kolejarz (Kościani 
i Kolejarz (Piła). W niedzielę 
walczyli 
Leszna z 
Poznania 
grywkach
rzy.

Spój- 
gr<ś

i ko.
rO'

IVa boisku WKKF żużlowcy 
" ’ Chodzieży 1 Poznania 

„szaleli" na krzywiznach i pro
stych toru. Z tym ..szalem" to 
przesada: maszyny by.y tym ra
zem fatalnie nieprzygotowane. 
Stąd dużo, wysiadek Ale i or
ganizacja zawodów zwłaszcza 
w trakcie popisów zręczność’ 
była wręcz denerwującą. A to 
się w Poznaniu tak rzadko zda- 
rza. Co było tego powodem — 
pytamy?

Sportowcy wielkopolscy 
złożyli na SFOS 2089728 &

Usprawniamy komunikację Kto zatrudni?
Problem komunika

cji miejskiej nie prze
stane interesować mie
szkańców Poznania. 
Świadczą o tym w 
dalszym ciągu napły
wające do redakcji 
listy Czytelników.

Oto co pisze na ten 
temat uczeń szkolny 
ob. B. H. z ul. Rokos- 
sowskiego

„Uważam, że kwe
stia la — (usprawnię- 
nia komunikacji przyp. 
red.) byłaby jeszcze 
lepiej rozwiązana, 
gdyby przesunięto <» 
30 minut godzinę roz
poczynania lekcji w 
szkole i to albo na 
godz. 7.30 (sam stwier
dziłem, że między 
godz. 7.00 i 7.20 jest 
w' tramwajach dużo 
luźniej), albo też na 
godz. 8.30. Takie za
łatwienie sprawy mo
im zdaniem ułatwiło
by nam uczniom do- 
jazd do szkoły i 
zmniejszyło tłok w 
tramwajach a zarazem 
poprawiłoby warunki 
pracy naszych po
znańskich kondukto
rów".

Inny pogląd na to 
zagadnienia repre
zentuje ob. St. W. ró
wnież z Poznania. Oto 
co on pisze:

„i 
czasu 
zwrócić się 
Redakcji w 
kilkakrotnie 
wianej na 
„Głosu". Chodzi mia
nowicie o przesunię
cie godzin urzędowa
nia instytucji, w któ
rej jestem zatrudnio-

,Od dłuższego już 
zamierzałem 

do PT 
sprawie 

już oma- 
łamach

ny z godz. 8.00 na 
9.00 rano, z tym, że 
praca kończy się obe
cnie o godz. 16.00, za
miast jak poprzednie 
o 15.00.

Cel zarządzenia ja
sny i każdy — przy
puszczam — obywatel 
miasta Poznania chęt
nie zgodziłby

ponoszenie pewnych o- 
sobistych niedogod
ności byleby tylko ko
munikacja miejska zo
stała usprawniona, 3 
żywot naszych kocha
nych autobusów i 
tramwai przedłużony.

Sielanka skończyła 
się prędko. Nawet 
„Głos Wielkopolski" 
popierający początko
wo innowację wkrót
ce zmienił swe nasta
wienie Bo rzeczywi
ście! Nie mówię już o 
autobusach, bo z tymi 
osobiście nie mam 
styczności. Zresztą w 
tej materii już stwier
dzono na łamach 
„Głosu" i to niedaw
no, że sytuacja nie u- 
legła żadnej popra
wie. Ale chodzi mi o 
nasze poczciwe „bini 
by". Stwierdzić irze- 
ba, że w godzinach 
porannych nie obser
wuje się już takiego

tłoku, jak dawniej, 
ale... To co działo się 
dawniej rano, dzieje 
się teraz po południu, 
a ściśle biorąc — po 
godzinie 16.00. Wraca
ją z pracy ci, którzy 
ukończyli pracę o 
godz. 16.00, ci którzy 
ukończyli ją wpraw
dzie o 15.00, ale w 
międzyczasie spoży
wali posiłki w zakła
dach zbiorowego 
wienia 
dzież szkolna i 
denci itd. W 
tramwaje naładowane 
są „po brzegi", a na
wet i „poza brzegi" i 
poczciwa M O. zmu
szona jest zdejmować 
„wisielców" ze stopni 
jak dojrzałe grona."

zy-
nasza mło- 

shi- 
suaiie

Przesunięcie godzin 
urzędowania miało na 
celu usprawnienie ko
munikacji. To jasne. 
Być może, że na pew
nych odcinkach za
rządzenie to nie jest 
wolne od usterek. Dla
tego podajemy tych 
kilka uwag naszych 
czytelników, w na
dziei, że MRN weź
mie je pod uwagę ) 
w miarę możności wy
korzysta.

Jestem uczniem Li
ceum Mechanicznego 
klasy II. Rodzice moi 
są rolnikami i posia
dają 3 ha gruntu Nie 
są cni w stanie całko
wicie opłacić mojego 
utrzymania. Jestem 
zmuszony własnymi 
siłami zarabiać na ży
cie. W związku z tym 
zwracam się do reda, 
kcji o pomoc, w tej 
sprawie. Wykłady w 
mej szkole odbywają 
się od 15 do 21, mógł
bym więc od rana do 
godz 14 pracować. 
Najchętniej objąłbym 
posadę kreślarza, lecz 
w ostatecznym wypad
ku mógłbym także 
podjąć się jakiejś pra
cy umysłowej. Proszę 
więc o łaskawre rozpa
trzenie mej sprav/y. 
Stały czytelnik „Gło
su" — Nazwisko zna

ne redakcji 
1_~/ nieżamoż-

Hcealiśce po- 
któraś z pla- 

i państwowych 
uspołecznionych 

— przyjmując go do 
pracy. Zainteresowa
nym podamy w każdej 
chwili nazwisko i a- 
dres naszego Czytel
nika.

T|okserzy poznańskiego
•^Kolejarza pojechali w 

goścrnę do swych imienników 
w Lesznie. W towarzyskim 
spotkanm nie towarzysko so
bie poznaniacy poczynili i wy
grali mecz 11:5.

Xr atomiast w II lidze pięściar
skiej rękawice niektórych 

zawcdn:ków punktują ile wle
zie. 16:0 przegrała koszaliń
ska Gwardia z lubelskim 
OWKS-em. Za to wrocławska 
pomściła koszalińską 14:2.

Wiadomość z Pragi czeskiej: 
radzieccy lekkoatleci, kobiety i 
mężczyż-i, prowadzą’w spotka
niu z CRS Jasne, tak należało 
przewidywać, (nowj

Możeby 
nemu 
mogła 
cówek 
czy

Instytucje wyjaśniają
Echem artykułu pt. 

„Kilka słów o jar
skich gospodach" jes>; 
pismo Poznańskich Za
kładów Gastronomicz
nych, w którym dy
rekcja zakładów v'y- 
jaśnia, że cena za bu
kiet jarzyn w gospo
dzie „Jarosz" jest ś

śle skalkulowana we
dług obowiązujących 
receptur. Różnica w 
cenie między wymie
nioną gospoda a za- 
kładami PSS może być 
spowodowana oó- 
miennym doborem ja
rzyn w bukieci

W społecznej akcji zbiórki 
na rzecz odbudowy Warszawy 
wzięli również udział sportow
cy z woj. poznańskiego, którzy 
za okres od 1 lutego do 3 paź
dziernika br. złożyli ogółem 
2 089 728 zł. Na czoło zrzeszeń 
sportowych wybiło się zrzesze-

I

XVIII mistrzostwa szachowe 
ZSRR

W listopadzie rozpoczyna się 
w Moskwie najw ększa impre
za szachowa Związku Radziec
kiego — doroczny turniej m - 
strzowski. Na liście- uczestni
ków znajdują się czołowi gra
cze świata: arcymistrzowie Bo- 

Bron- 
Kotow 
Ałator-

i

les awski, Bondarewski, 
stein, Flohr. Keres, 
Smysłow; mistrzowie 
cew, Aronin, Awerbacb, Heller, 
Konstantynopolski, 
Lubliński, Mikenas 
Sokolski, Tolusz;
Borysenko i Suetin 
turnieju weźmie też 
dobnie mistrz świata

Lipnicki,
Petrosjan. 
kandydaci 
Udział w 

prawdopo- 
Botwinnik.

(a)

Poznański Aeroklub L L.
poda je dó wiadomości jesienny "roz
kład treningów szybowcowych i 
silnikowych:

Niedziele od godz 9.3C — 18.00, 
wtorki czwartki i soboty od godz. 
11.30 — 18 00: środy j piątki od 
godz. 9.30 — 18 00.

Aeroklub L. L. informuje kandy
datów na .egzaminy do licencji pi
lota turystycznego, że w środy i 
piątki od godz. 9.30 odbywają się 
wykłady ha lotnisku w Kobylnicy.

Obecn°ść obowiązkowa!

KIELAS 
zwycięzcą biega 

o pu har 
„Życia Olsztyńskiego'1 
W Olsztynie odbył się bieg u- 

liczny na dystansie 3000 m o 
puchar „Życia Olsztyń?k’ego“. 
Zwyciężył Kielas (Budowlani 
Gdańsk) w czasie 9-48,9 przed 
Krzyszkowiakiem (Kolejarz 
(Olsztyn) trzecie miejsce zajął 
Mańkowski (BudowI- Gdańsk).

W biegu wzięło udział 25 za
wodników.

i

Józef Ignacy Kraszewski
OSTATNI

Z SIEKIERZYŃSKICH
str. 167 zł 130

Biblioteka Szpilek 
Michał Bałucki

PAN BURMISTRZ 
Z PIPIDÓWKI

DWIE WIZYTY
JEGO EKSCELENCJI 

str. 171___________ __zł 160
LEW TOŁSTOJ

Dzieciństwo. Lata Chłopięce,
Młodość

str. 403
S. Likstanow 

ZIELONY KAMIEŃ 
str. 379 zł i

Jurij Janowskij
OPOWIADANIA

KIJOWSKIE
zł

zł 350
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do czytani?

Powieść 
rysunkowa 
„GiOSU"

92

Sukces naszej znakomitej trójki 
artystów w miasteczkach na trasie 
południowej, byt niebywały (sa na 
to jeszcze świadkowie). Podczas 
każdego przedstawienia zbierała o- 
na gorące oklaski.

Bimpelli — kładąc się na łożu fa 
kira, najeżonym ostrymi gwoździa
mi oświadczał: „A teraz pokażę

państwu położenie ludności w 
Marshalii...

Julian Kabanos, brzuchomówca, 
rozmawiając z kukłą (przedstawia
ła ona wuja Sama) zgadzał się wy
dzierżawić Francję amerykańskie
mu towarzystwu hotelowemu.

Długo jednak, prawdę mówłąc,

sukces artystów nie trwał. W mia
steczkach które leżały na drodze 
południowej, policja już otrzymała 
depeszę: „Przyjedzie trupa cyr
kowa. Ludzie cl podżegają do po
koju! Zabronić występów. — Pod 
pis:

Alfons 
herszt poUc|l

Czytalnik”
WK2361

I tak nasza trójka znalazła się 
pewnego dnia, zanijast w sałi stra- 

- ży pożarnej gdzie chciaia odbyć 
przedstawienie, w miejscowej go
spodzie. Smutne milczenie przyja
ciół przerwał głośnik radiowy: 
„Podajemy wiadomości o buncie 
na „Santa Eulalia", okręcie śmier
ci.

v...

nie Gwardia, które zebrało ra
zem 634 138 zł. W dalszej ko
lejności postępują Związku 
wiec — 393 630 zł, Kolejarz — 
164 548 zł, Spó jnia — 141 002 zł, 
Unia — 57 535 zł, Stal — 56 347 
zł, 
Ogniwo 
8729 zł, 
Ponadto 
Wśród

— 57 535 zł, Stal
Włókniarz. — 90 738 

AZS 
3184

177 435 
sportowych 

poznańsk’

— 33 297 zl, 
Budowlani 

żebrano 
związków

najwięcej 
Okręgowy 
— 244 487 
38 376 
31 712 
15 770 
800 zł.

zł, 
zł, 
zł

z’,

złożył
Związek Motorowy 
zł, dale: LZS-y —

Związek Kolarski 
Lekkoatletyczny — 
oraz Żeglarski —

7:1 dla ZSRR
Drugie zwycięstwo
W drugim spotkaniu zapaśnu 

kow ZSRR i Finlandii, jakie 
odbyło się w Helsinkach za
wodnicy radzieccy odnieśli 
zwycięstwo 7:1. Jedyny punkt 
dla Finlandii zdobył w wadze 
półciężkiej Grendal. zwycięża
jąc Englasa. Zawodnicy ra
dzieccy rozegrają jeszcze dwa 
spotkania w Lapua i Lahti.

Na stadionie Dynamo 
w Moskwie odbyło się ciekawe 
spotkanie, w ramach rozgrywek 
o puchar ZSRR w piłce nożnej, 
między tegorocznym mistrzem 
— C.DKA i drużyną Torpedo ze 
■Stalingradu, zajmującą jedno 
z ostatnich miejsc w tabeli. Po 
zaciętej walce spotkanie wy
grało nieznacznie CDKA 2:1, 
zdobywając zwycięską bramkę 
dopiero na dwie minuty przed 
końcem meczu.

W rozgrywkach o puchar u- 
czeslniczy już tylko 11 drużyn, 
z 12 tys. zespołów, które star
towały w eliminacjach na po
czątku sezonu. Spotkania są 
coraz bardziej zacięte, a po
ziom zawodów coraz bardziej 
wyrównany. Dowodzi tego np. 
mecz Skrzydła Sowietów Kuj- 
byszew — Dom Oficera Tasz- 
kent. Dwa spotkania tych dru
żyn zakończyły się wynikiem 
nierozstrzygniętym, gdyż żadna 
z nich w ciągu 240 minut nie 
potrafiła zdobyć bramki. I li
gowa drużyna kujbyszewska 
odniosła zwycięstwo dopiero 
w trzecim meczu.

Zakończenie

sezonu tenisowego
W sobotę na kortach AZS od

było się uroczyste rozdanie na- 
’ gród mistrzom tenisowym sek- 
| cji na rok 1950. Nagrody otrzy* 
i mali za grę pojedynczą kobiet: 
i 1, Lamperska, 2. Adamska.. Za 
I grę poj. mężczyzn: 1. Primke, 
2. Borowczak. Juniorki: 1. Ziel- 
kówna, 2. Koszewska. Juniorzy: 
1. T. Bura, 2. Wudarski. 
chary, dyplomy i 
książkowe wręczył 
kom przewodniczący 
środowiskowego AZS 
Slotała.

Pu- 
nagrody 

zawodni- 
zarządu 
— ob. 
(pkw)


